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Rekonstrukcja gabinetu gen. Sikorskiego. 


Prawica podjęła się naprawy skarbu. 


guma Kagiaiiczna U ód pyuh ` 
Uzużaj. 
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P. Wł. Grabski ministrem skarbu. P. Ossowski min. przemysłu i handlu, 


GRABSKI — MINISTREM SKARBU, OSSOWSKI- 


UZUPEŁNIENIE SKŁADU GABINETU. 


Warszawa. (AW.) Dziś wieczór prez. Rzpltej 
podpisał nominację p. Władysława Grabskiego 
na ministra skarbu i p. Ossowskiego na min. 
rzem. i handlu. Obaj ministrowie wraz z ca- 
EPOCE przedstawią się sejmowi dnia 
6 

Minister Grabski piastował tekę skarbu po- 
przednio i był inicjatorem reform finansowych 
polegających przedewszystkiem na (nowożytnej) 
metodzie ściągania podatków. Ustąpił z gabinetu 
z powodu wycofania się prawicy z rządu Wi- 
tosa. 

Na wczorajszej konferencji minisirów skar- 
bu p. Grabski wypowiedział obszerny expose 
na temat naprawy obecnego stanu finansów 
Rzpitej i znalazł uznanie u wszystkich uczestni- 
ków konferencji. Szczegółowy program finanso- 
wy ujawniony zostanie w exposć, który wygłosi 
na jednym z najbliższych posiedzeń Sejmu. 

Nowy minister handlu i przemysłu, prof. 
szkoły przemysłowej, należał krótko do gabinetu 
Ponikowskiego. Uchodzi za polityka nowoczesne- 
go i fachowca znajdującego gruntownie swój 
resort. 

Przyjęcie teki skarbu przez p. Grabskiego 
uważa w tut. kołach politycznych jako zapo- 


J 


wiedź utworzenia gabinetu, który skąpi różne 


"stronnictwa i w ten sposób stanie się gabine- 


tem zgody i porozumienia. Taki koalicyjny po- 
niekąd charakter nowego gabinetu potwierdza 
również nominacja p. Ossowskiego. Wobec ta- 
kiego ukształtowania się sytuacji przyszłe ex- 
posć gen. Sikorskiego spotka się niewątpliwie 
z życzliwem przyjęciem caiego Sejmu. 


DOKOŁA NOMINACJI NOWEGO MINISTRA 
SKARBU. 

Warszawań4. (Tel. wł.) (G) Wzwiązku z no- 
minacją p. Władysława Grabskiego w kołach zbli- 
żonych do rządu utrzymują że wysunięcie Grab- 
skiego przez premiera Sikorskiego ma na celu, 
jak się Sikorski wyraził, obok jego kwalifikacji 
fachowych, zaznaczenie chęci wyka ana swet0 b-z- 
stronnego stanowiska. Czy ten wybór premj. Si- 
korskiego był słuszny najbliższa przyszłość po- 
każe. W ten: sposób została na razie zlikwidowana 
rekonstrukcja gabinetu, co wcale nie znaszy, aby 
najbliższej przyszłości nie mala być dokonaną 
dalsza rekons.rukca. Mowa jest mianowce upor- 
czywie o tem, że po ekspose rządowem: i dyskusji 
nad niem, gen. Sikorski z zeknie się teki spraw 
wewn. 
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bifwa dąży do zajęcia Kłajpedy. 


_ Stanowisko rzędu polskiego jest zależne od decyzji Wk. ententy. 
Opinja domaga się ezynnej interwencji, 


OSTRE STANOWISKO KOMISARZA 
FRANC. WOBEC WOJSK LITEWSKICH. 


Angra przyłęcra się do stanowiska Francji 
w celu zaprotestowania u rządu liewsk ego prze- 


Królewiec. (Pat.) Wojska i bandy litewskie|ciwko inwazji nieregularnych oddziałów wojsko- 
liczące około 3000 ludzi okrążyły Kłajpedę i wy-|wych ma terenie Klajpedy. 


słały parlamentarjuszy do wysokiego kom sarza 
francuskiego Petisne. Komisarz par amentarjuszy 
nie przyjął, oświadczając im, że per.rak.ować nie 
zamierza i. żąda natychmiastowego rozbrojenia 
wojsk i band litewskich, oraz ustąpienia ich z 
terytorjum Kłajpedy. Część statków wo;ennych 


francuskich i ang'elskich przybedzie dzś prawdo- | 


podobnie do Kłajpedy. Gdyby Litwini zaa'ako- 
wali miasto, wojska francuskie są zdecydowane 
bronić się w ap wypadku w koszarach. 


PIERWSZE WALKI FRANC.-LITEWSKIE. 
Kłajpeda. (Pat.) Na północ od Kłajpedy przy. 
szło do utarczki między we,skami francuskiemi a 
litewskimi ochotnikami. 


MOŻLIWOŚĆ ZAJĘCIA MIASTA. 
!  Kłajpeda. (PAT.) Ostatniej nocy Litwini pla- 
nowalj atak na Kłajpedę. Atak do skutku nie do- 
szedł. Z miasta widać już nadpływające okręty 
wojenne angielskie. W razie ataku Litwinów na 


PRZEMYSŁU I HANDLU. 

Warszawa. (PAT.) Dzisiaj zostały podpisane 
następujące nominacje: Do p. Władysława Grab- 
skiego w Warszawie. Mianuję Pana Ministrem 
skarbu. Warszawa, 13 stycznia 1923 r. Prezydent 
Rzpltej Polskiej Wojciechowski, Prezes Rady Mi- 
nistrów Sikorski. — Do p. dr. Stefana Osso- 
wskiego. Mianuję Pana Ministrem przemysłu i 
handlu. Warszawa, 13 stycznia 1923. Podpisy 
jak wyżej. Jednocześnie zostali zwolnieni z kie- 
rownictwa ministerstwa pp. podsekretarz stanu 
Markowski i Strassburger, pozostając na stano- 
wiskach wiceministrów. | i 


Z KONFERENCJI B. MINITSRÓW. SKARBU. ` 


Warszawa. (AW)). Podczas wczorajszych na- 
rad b. ministrów skarbu do godz. 3 ciej cbradowała 
komisja czterech b. ministrów, kióra ułożyła na 
podstawie dotychczasowych rozpraw szczegółowe 
tezy działu ogólnych podatków i' przedłożeń na 
plenarnej konferencji pod przewodn'ccwem prezy- 
denta Rzpiiiej omawiano sprawy budżeiowe oraz 
kwestje życia gospodarczego, związane ze skarbo- 
wością. Nie zdołano omów.ć dzialu skarbowego Sa- 
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i apep tylko prezydenturę gabinetu. |morządowej w stosunku do skarbu państwa, ani 


uzdrowienia gospodarki krajowej. 


1 
miasto, możliwe jest poddanie części miasta, po- 


łożonej poza rzeką, a to z powodu „zbyt szczu- 


płych sił obrońców. W, mieście panuje spokój - 


i ma nastrój. ı . = 


1™ = KŁAJPEDA BRONI SIĘ. 
Ryga. (Pat.) Wediug wiadomości ada) 
z Kłajpedy, powstańcy liiewscy dot ychczas nie 
zajęli miasta. Garnizon francuski broni się. Nadej- 
ście eskadry ang'elsko-francuskiej i posiłków oce» 
kiwane jest każdej chwili. 


SYTUACJA W KŁAJPEDZIE. 

Kła'peda. (Pat.) O godz. 2-giej popołudniu 
Litwini znajdowali się o 15 klm od miasta. Do 
walki z wojskami francuskiemi dotąd ne doszło. 
Wysoki komisarz Petisne nie uznał nowego rządu 
utworzonego w Heidekrugu. 

W Kłajpedzie rządzi nadal dyrektor'at kra;owy: 

Wysoki komisarz podał do wiadomości, że 


= 


oczekiwane jest PO 2% Okrętów ang.eisk. a wo- 


jennych. 
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Propaganda niemiecka. 


tj) „Le Temps" zajmuje się sprawą propa- 
gandy niemieckiej za granicą. Dawne dzieło pro- 
pagandy prowadzone przez rząd przejęły obecnie 
grupy polityczne i przemysłowe. Organy propa- 
gandy są trojakie: kierujące, informujące, wyko- 
nawcze. 

Organami wykonawczemi są: 1) rulnisterstwo 
spraw zagranicznych, instytucje niemieckie; sekcja 
handlowa prasowa, trakiaiów pokojowych; 2) syn- 
dykaty przemysłowe kontrolujące organy informa- 
cyjne i prasę; 3) grupy polityczne i byłych żołnie- 
rzy. 

Organami informacyjnymi są: 1) biura infore 
imacyjne ministerstw; 2) agencje: Eildienst, Ueber- 
seendienst w Berlinie, Ausłanddienst w Hambur- 
gu, Welthandeldienst w Monachjum etc. 3) Agen. 
cje telegraficzne: (Wolf, Dena, Tel. Un'on). 4) 
Trusty prasowę. 5) instytuty ekonomiczne i propa- 
gandy, gdzie kształci się personel propagaady. 

Organy wykonawcze: Towarzystwa propagandy 
1) politycznej (przeciw traktatowi wersaiskiemu) 
2) irredentystycznei (przeciw sąs:ednim krajom) 3) 
inperjalistycznej (ekspansja zagraniczna). 

Towarzystwa otrzymują subwencje rządowe i 
obfitsze syndykatów przemysłowych. 

Mechanizm propagandy: 

Związek towarzystw niemieckich mający: na ce- 
łu zwalczanie traktatu kierowany jest przez ministra 
spraw zagranicznych za pośrednictwem specjałue- 
go urzędnika (drf Sauerbeck). Urzędnik ten jest | 
dyrektorem związku i przewodniczącym komisji Zen- | 
trallistelle flir Erforschung der Kriegsursachen, po- 
biera 400.000 Mk. od rządu. Komisja udziela Zwią- 
zkowi dokumentów, sta.ystyk itp. a Związek rozsyia 
na tej podstawie artykuńy fdo dzienników i bro- 
szury rajeżone cytatami i maierjałem faktycznym. 
Dla każdego kraju propaganda przybiera inną for- | 
mę. W krajach skandynawskich mówi się o okru= 
cieństwach „czarnych“ wojsk, w Anglji o groźbie 
rewolucji kolonjalnej,j w Ameryce o  niebezpie- 
czeństwie upadku rasy biatej, w krajach łacińskich 
„O militarystycznej niewoli" i o  niebezpieczeń- 
stwie epidemji. 

Równolegle idzie podbój przemysłowy tu ko- 
rzystając z niskiego kursu marki dla zdobycia kon- ; 
kurencji, tam korzystając przeciwnie z niskiego kur- 
su obcej waluty dla zakupów, tworząc w krajach 
neutralnych przedsiębiorstwa uchodzące kontroli al. 
jantów a mające przenikać w krae koalicji. O- 
gniska propagandy znajdują się w Bazylei, 
Zurychu, Lugano (Szwajcarja), Rotterdamie, Am- 
sterdamie (Holand.) Stockholmie, Upsali (Szwecja) 
Rydze (Łotwa), Barcelonie, Madrvcie  (Hiszp.), 
Oporto, Lisbonie (Port) Medjolanie, Trieście | 


R 
LOUIS HEMON. 


Maria Chapdelaine. 


POWIEŚĆ RANADYJSKA, 
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(Ciąg dalszy). 


c 


KURJER LWOWSKI z poniedziałku dnia 15. stycznia 1923. Nr. 18. 


(Włochy), Szebenico (Jugo-sławia), Pradze, Kars- 
badzie (Czechy), Bukareszcie, 1i rmanns adzi: (idu- 
mun;a), Sofji, Rus:cuku (Bufyara', Toko ‘jan, 
Szanghaj (Chiny), Nowym Jorku, Chicago, Dz.roit 


„NOZE 


obojętnie. Prasa demokratyczna jednak dzwoni 
na alarm i domaga się wyznaczenia komisa- 
rzą. z (władzą dyktatorską, któryby się zabrał do 
przywrócenia porządku, w przeciwnym fazie ster- 


(SŁ Zjedn.), ńieksyku (Pers.), buenos Aires, Mou- |roryzowana ludność będzie musiała przystąpić 


tewideo, Santiago (Am. Połudn.) 
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Przegląd światowy. 
„NIEMIECCY SZWAICAROWIE O POLSCE 
I POLAKACH. 


„Schweizerische  Republikanische Blatter 
niemieckie pismo tygodniowe w Olten zamie- 
szczają bardzo częste uwagi o Polsce i Polakach 
Wprzed ostatnim numerze grudniowym okazał 
się dość duży artykuł o „Piłsudskim. którego u- 
waża za bezprzecznie opatrznościowego męża 
Polski, a w następnym bardzo serdeczne wspo- 
mnienie o śp. Narutowiczu. „Jego przybrana oj- 
czyzna — kończy artykuł — cenila go wysoko 
— a prawdziwa zastrzeliła”. 
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| AKCJA FASZYSTÓW W NIEMIECKIEJ CZĘŚCI 


G. ŚLĄSKA. 

(B) Zachowanie się monarchistów, występu: 
jących obecnie pod firmą narodowych socjali- 
stów jest coraz bardziej podejrzane. Akcja ie 
koncentruje się obecnie w niemieckiej części 

Śląska, gdzie zdemoralizowana za czasów 
płebiscytowych administracja i organy policji bar 
uzo szwankują. Ogniskiem ruchu jest t.ęgw. 
„Selbstschutz“, który już wprawdzie nie nosi 
tej nazwy, jednakże rozwija się pod kilku fir- 
mami i stąnowi formalnie i organizacyjnie 
zwartą całość. Poszczególne oddziały  rozmie- 


| szczone są po dworach i lasach jako robotnicy, 


którzy odbywają ćwiczenia i zachowują karność 
wojskową. Pieniądze na utrzymanie tych oddzia- 
łów dają obszarnicy i wielka finansjera. 

Dla stanu średniego zostały utworzone or- 
ganizacje wojskowe noszące najrozmaitsze naz- 


wy jak np. „Vereinigung zur Bekämpfung des} 


ud kazal si 


na własną rękę do samoobrony. 


AUTOROMIŚCI W PRUSACH WSCH: 


Wieści dochodzące z Prus Wschodnich są 
inadai niepokojące. Autonomiści nie przycichli, 
owsżem coraz głośniej mówią i piszą o konic- 
czności oderwania się od Berlina. Niedawno u- 
ę w „Berl. Tagbl.* artykuł p. t. „Wscho- 
dnio-pruskie krety' w którym autor dopatruje 
się związku między zderaobilizowanymi ucze- 
stnikami zamachu Kappa' a dzisiejszymi auto- 


nomistami w: Prusach Wsch. 
LJ 


BATALJONY. KOBOTNICZE W: AUSTRII 


Ü) „Neues Wiener Journal" donosi, Że so- 
cjal-demokraci austrjaccy uzbrajają bataljony r- 
botnicze bronią z Arsenału wiedeńskiego, którą 
została w olbrzymich ilościach skradziona przez 
urzędników arsenału socjalistów. Broń składaną 
jest przeważnie w urzędach gminnych, gdzie rów- 
nież przeważają socjaliści. Organizac,e robo.nicze 


lsilne są zwlaszcza w Styrji. Dr. J. Deutsch, b. 


minister, socjalista w broszurze swojej pt. „Gro+bą 
| faszyzmu“ wzywa proletariat do zbrojenia sę prze- 
ciw _ „Heimwehren* ido . przywrócenia równowag, Sił 
|w państwie, _ 
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ROSJA I CHINY. 

(j) Joffe zaproponował Chinom uznanie 59- 
wietów i zawarcie z Rosją przymierza przeciw” mir 
litarystycznym projektom Japonji i innych krajów 
'kapiialistycznych w zamian za co Sowiety wyrzesną 
się przywilejów cłowych w Mongolji iw Man- 
/dżurji. 


ECHA ZAMACHU NA MIN. RASZINĄ. 
Wiedeń. (Pat.) „N. Fr. Presse" donosi: Dr. 


Preiswuchers"* „Ehrendenkumenze des Weltkrie- | Petrivalsky. który leczy ministra Raszina oświad- 
ges“ itp. Wszyscy oni w pochodach i uroczy- czył dziennikarzom, że dr. KRaszin przebył już 
stościach Śpiewają wspólną pieśń o „Judenre- najgorszą chwilę, choroba jednakże potrwa kilka 


publik“. 
Obok tego ma być założona t. zw. „Wszech- 


miesięcy. przyczem chory będzie musiał pozosia:ć 
w sanatorjum. Leczenie uszkodzenia rdzenia: pr 


niemiecka partja robotnicza jako ogólna formacja |cieżowego potrwa około 4 lata. Paraliź nóg może 


o charakterze politycznym. 


da się z czasem usunąć. Obecnie zachodzi obawą, 


Wszystkie te organizacje urządzają mani-|że wywiąze się zapalenie płuc. 


festacje i pochody w Kluczborku, Gliwicach, Za- 
brzu i w Bytomiu. Niektóre z tych występów 
nie qbeszły się oczywiście bez ekscesów. Poli- 
cja i władze administracyjne zachowują się dość 


EJ 


HI 
dni później, otwierając drzwi rano, 


W trzy 


usłyszała Marja dźwięk, który przykuł ją do miej- 


sca. Był to odległy, przecięgły łomot spadających 
wód, które przez całą zimę stały pod lodem. 

— Lód pęka — rzekła wchodząc. Słychać ta- 
janie kry. | 

I wszyscy znów rozpoczęli mówić o zbliża: 
jącej się wiośnie i pracach czekających ich nie- 


——oaę—— 
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Marja odpowiedziaia potulnie: „tak“ i biogo- 
sławiła cień, który okrywał jej twarz. 

Przyszedł w dziesięć dni potem, późnym wie- 
czorem, gdy kobiety same były w domu z Tit Be 
i dziećmi, ojciec pojechał po ziarna pod zasiew 
i miał dopiero nazajutrz powrócić. Telesfor i Al- 
ma Róża spali już. Tit“ Bé palił ostatnią fajkę 
przed ogólną modlitwą, gdy pies zaszczekał kil- 
kakrotnie i podbiegł do zamkniętych drzwi. Pra- 


Po wyczerpaniu zwykłych tematów, zabrano ! bawem. Maj sprowadzi ciepłe deszcze, a potem | wie jednocześnie rozległo się pukanie. Gość usły- 
się do kart. Grano w „cztery siódemki“ lub „by- przyjdą cudne słoneczne dni, jako nagroda 7a|szał, że odpowiedziano „proszę“ i ukazał się. w 
ka”. W pewnym momencie Eutrope spojrzał na, długą mroźną zimę. Przyziemne pnie i korzenie | progu. 


swój gruby, srebrny zegarek i zauważył, że czas 


szybko obeschną, ale cień sosen i cyprysów bę: 


Tłómaczył się ze spóźnionej godziny, ale nie 


już odejść. Zapaliwszy latarkę i pożegnawszy sę dzie długo chronił leżące pod nim płaty Śniegu. | był onieśmielony. 


zatrzymał się chwilę w progu, jakby chcąc przej- 
rzeć ciemnie nocy. 

— Mży — wsądził. 

Domownicy zbliżyli się do drzwi, oglądając: 


Drogi zmienią się w bagniska pelne ciemnego, 
nabrzmiałego wodą, jak gąbka, mchu. Gdzieindziej 
przebudzenie wiosny już nastąpiło, ożyła pracą 
ziemi, zaczęło się puszczanie pąków i zielenienie 


— Zostawiliśmy wasze rzeczy tam w górze 
[nad załomem rzeki. Trzeba było ustawić namiot 
iułożyć moich Belgów na spoczynek. Wybiera- 
| jac się w droge, zdawałem sobie sprawę z tezo, 


kolejno. Deszcz poczynał padać; wiosenny deszcz się drzew. Ale ziemia kanadyjska, tak daleko na, że godzina nie nadaje się już na wizytę, a przej- 
ółnocy położona, tylko z największym wysiłkiem | ście przez łas bardzo trudne. Ponieważ jedhak 


wał się zacierać i topić. | 


o dużych ciężkich kroplach, pod któremi śnieg zda- | 

— Nadciąga wiatr południowy — powiedział 
ojciec Chapdelaine. Można przysiądz, że zima już 
zupełnie skończona. i 

Każdy na swój sposób wyrażał radość, ale | 
Marja najdlużej została na progu, przysłuchując. 
się łagodnemu pluskaniu deszczu, i przzyglądając 
się niewyraźnym linjom ciemnego nieba ponad 
ciemniejszą jeszcze masą drzew i wdychając cie- 
pły wiatr wiejący z południa. 

— Wiosna już niedaleko... Wiosna już nie- 
Zdawało się jej, że od początku Świała ne 
było jeszcze takiej wiosny. 


zrzucała z siebie ciężki zimowy płaszcz, zanim 
mogła zamarzyć o odetchnięciu ciepłem wiosen- 
nem. r. 

Dziesięć razy w ciągu dnia matka Chapdela- 
ine lub Marja otwierały okno by rozkoszować 
się świeżością powietrza, przysłuchać się szumo- 
wi rozhukanej wody, w której topniały osiatnie 
Śniegi i temu gromkiemu głosowi, który oznajmiał, 
że Peribonka oswobodżona i wesoła, wysyła przy- 
byłe z północy kry lodowe do Wielkiego Jeziora, 

Wieczorem ojciec Chapdelaine usiadł z fajką 
na progu i rzekł w zadumie: 

— Fransiczek Parads nie 'awem będzie tędy 
przechodził. Przyrzekł, że nas odwiedzi, 


ujrzałem Światło u was, przyszedłem... 

Jego wielke indyjskie buty tonęły w masie 
błota; mówił zdyszany, jak człowiek, który biegł 
szybko, ale jasne oczy, pozostały spokojne i pe- 
wne siebie. 

— Tylko Tit‘ Bé się zmienił — dodał jeszcze. 
Gdyście opuszczali Misiassini, on był taki 
wskazał ręką wysokość dziecka. 

Matka Chapdelaine patrzyła na gościa z w'e'- 
kiem zaciekawieniem, podwójnie oszczęśliwiona: z 
otrzyrnanej wizyty i z tego, że ma okazję mówić 
o minionych czasach. i 

-(C. d. n.) 
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Możliwrść prwsłamia Poiski 
d akcii lfewskiejl. al 


Warszawa. (Tel. wł.) (G) W kołach dyploma- 
tycznych mowa jest o tem, że nie wykluczone jest, 
że Polska będzie powolana do współdziałania z 
wielkiemi mocarstwami w akcji czynnej przeciwko 
oddziałom litewskim w Kłajpedzie, o ile taka ak- 
cja okaże się konieczna. 


PRZED GROZBĄ WOJNY. 

Warszawa. (Tel. wł.) (G) Minister spraw zagr. 
Skrzyński zaprosił do siebie min's'rów pełnomoc- 
nych Anglji, Francji, Włoch, Japonii i odbył kon- 
ferencję prawie godzinną w sprawie sytuacji w 
Kłajpedzie. Min. Skrzyński przedstawił posłom 
stanowisko Polski. 

W związku z tem w kołach politycznych u- 
trzymuje się przekonanie, że op'nia Polski będzie 
wzięta pod uwagę przez wiełkie mocarstwa i wpły- 
nie na energiczną likwidację litewskiej afery. 

Dowiadujemy się równeż że del.gaci litewscy 
pragnący przedwczoraj konferować z komendantem 
irancuskim w Kłajpedzie nie zostali przez niego 
przyjęci. Karałon im oświadczył, że w żadne na- 
rady z nimi wdawać się nie myśli i domagał się 
bezwzględnie rozbrojenia napadających oddziałów 
litewskich. r! 

W potyczkach między Francuzami a Litwina- 
mi, Francuzi zdobyli jedno autopancerne. 

Rząd litewski wysłał oddziały wojskowe nad 
granicę litewsko-kłajpedowską oraz automobile pane 
cerne i konnice razem około 3000 ludzi. 

W miastach litewskich, rozlepiono wezwanie do 


KURJER LWOWSKI z poniedziałku tlnia 15. stycznia 1923. Nr. 13. 


| Ponowny spór polsko-gdański. 


Gdańsk. (Pat.) Między rządem polskim a' 
Gdańskim wyłoniła się różnica zapatrywań, jak 
| należy w niektórych punktach interpretować decy- , 
i zję komisji m.ędzysojuszniczej dla podziału mienia - 
jpaństwowego w Gdańsku z dnia 9 
} 1922 roku. | 
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skladek na rzecz akcji kła'pedzkiej. Zebrano do- 
tychczas przeszło 20,000.0uU marek niemieckich. 


~, 
SPRAWA KŁAJPEDY NA KONFERENCJI 
AMBASADORÓW. 

Paryż. (PAT.) Konferencja ambasadorów bę- 
dzie dziś rozpatrywała sprawę Kłajpedy. Anglja 
i Francja postanowiły wysłać okręty do Kłaj- 
pedy. celem poparcia akcji wojskowej. 


CE 


i 11 lutega 


| GEN. HACKING OPUŚCIŁ GDAŃSK. — *' 


Gdańsk. (Paat.) Wczoraj wieczorem opuścił 
Gdańsk dotychczasowy wysoki komisarz Lg. Na- 


rodów gen. Hacking wraz z rodziną. Przed wyjaz: , 


dem odbył szereg konierencji z przedsiawicielami 


wladz nolskich i =-ańsk.ch. ` j 


O CZYNNĄ INTERWENCJĘ POLSKI. Zz Ha Ah 4] 
' Warszawa. (AW.) „Kurjer Czerwony” do- Z l Ki h << 
nosi, że Liga Żeglugi polskiej do czynników CE 
rządowych z oświadczeniem: Między Polską a € spraw po S 1C 9 4 
Kłajpedą istnieje traktat handlowy na podstawie WYJAZD MINISTRÓW. JE 


którego powstały w mieście Kłajpedzie liczne 
polskie placówki handlowe. Sfery handlowo- 
przemysłowe zaniepokojone ostatnimi wypadka- 
mi w Kłajpedzie mogącemi głęboko naruszyć sto- 
sunki handlowe z Kłajpedą są zdania, że zja- 
wienie się floty polskiej] pod Kłajpedą w celach 
demonstracyjnych odwiodioby, Litwę od zajęcia 
miasta Kłajpedy, 


ZAPOMOGA DLA POWSTAŃCÓW LITEWSKICH. 

Królewiec. (PAT). Rząd kowieński wyasy- 
gnował 15 miljonów marek niemieckich jako za- 
pomogę dla powstańców. Nadchodzą wiadomo- 
ści, że znaczniejsza część wojsk litewskich skie- 
rowana została w okolice Szyrwina. 


Okupacja węgla niemieckiego. 


NIEMCY SKARŻĄ FRANCJĘ O ZŁAMANIE 
TRAKTATU WERSALSKIEGO. 

Berlin. (AW). Rząd Rzeszy wręczył am- 
pasadorom francuskiemu i belgijskiemu w Ber- 
linie odpowiedź na notę francusko - belgijską 
wsprawie okupacji zagłębia Ruhry. Nota oświad- 
cza, że ani uchwały komisji reparacyjnej ani 
przytoczone paragrafy traktatu wersalskiego nie 
uzasadniają francuskiej akcji, będącej narusze- 
niem traktatu wersalskiego i prawa narodów. 
Nota dowodzi w dalszym ciągu, że stwierdzenie 
zaniedbania Niemiec wsprawie dostaw węgla 1 
drzewa usprawiedliwić się nieda i dalej podnosi, 
że paragraiy 17 i 18 traktatu wersalskiego poz- 
waiają jedynie na zastosowanie środków finan- 
owych i gospodarczych, sprzeciwiają Się na- 
tomiast wszelkim zarządzeniom, które mogły na- 
ruszyć suwerenne prawa Niemiec. Nota udowa- 
dnia dalej, że zaległości w dostawie węgła i 
drzewa są minimalne w porównaniu z tem co 
Niemcy już dostarczyły. W końcu rząd niemiecki 
protestuje przeciwko zarządzeniom francusko- 
belgijskim 1 oświadcza, że im się nie podda 
mimo, 1ż jest bezsilny. W odpowiedzi na okupa- 
cję zagłębia Ruhry, rząd niemiecki nie wykona 
obecnie żadnych świadczeń i wstrzyma świad- 
szenia rzeczowe na rzecz Belgji i Francji. W 
protestujących notach wysłanych również do A- 
meryki, rząd niemiecki udowadnia, że zaległo- 
ści w dostawie węgla reparacyjnego wynoszą, 
zaledwie 4 proc. całej sumy zobowiązań. 


AMERYKA NIE BĘDZIE INTERWENIOWAĆ. 
Beriin. (Pat.) Wedle depeszy iskrewej ,,Aszo- 
ciatet" z Waszyngtonu w dep. Stanu oświadczają, 


że rząd amerykański nie odpowie na protest Nie- 
miec, przeciwko okupacji Zagłębia. Ruhry. Rząd 


amerykański obecnie ni ewidzi żadnej drogi dlą 


interwencji w sprawie odszkodowań i wobec tego 
w tej sprawie nie poczyni żadnych kroków. 


ANGLJA ZACHOWJE SIĘ Z REZERWĄ. 

Londyn. (Pat.) W angielskich kołach rządo- 
wych zapewniają, że rząd ne odpowie na formalny 
protest rządu niemieckiego przeciw akcji w Za- 
głębiu Ruhry. 


RUCH WOJSK FRANCUSKICH UKOŃCZONY. 

Londyn. (PAT.) „Evening News“ donosi, że 
gen. De Goutte oświadczył wobec sprawozdaw- 
cy tego pisma, że ruch wojsk został obecnie u- 


Warszawa. (Pat.) „Rzeczpospolita”* informufe, 
że dziś wieczorem wyjeżdżają do Baranowicz mie 


nister spraw wojskowych Sosnkowski oraz minie 


ster. pracy, i Opieki społecznej Darowski. 


ODJAZD JUGOSŁ. ATTACHE WOJSKOWEGO. 
Warszawa. (AW.) Onegdaj P: łsudski jako szef 


sztabu w salonach kasyna olicersk ego żegnal ata-, 


chć jugosławiańskiego pułk. Nenatow.cza. Na wstę- 
pie uroczystości m.n. Sosnkowski udekorował p. 
' Nenatowicza orderem „Polska Gdrodzona”. Poczem 
przemówił P.łsudski. Nenatowicz oupowiedział dzięe 


armji polskiej, „> `‘ P 


» AKCIA CUKROWA. ~ 


` 


i 


kując za slowa przyjaźni, oraz wyrażając uznanie ' 


4 


+ 
r 


„Warszawa. (AW.) „Przegląd Wieczorny" do-. 
wiaduje się, że wiceminister skarbu nosi się" 


z zamiarem podwyższenia akcyzy od cukru. Na- 
leży stwierdzić, że na skutek wygaśnięcia usta- 
|wy ramowej z 31 grudnia r. ub. minister skar- 
| bu nie jest uprawniony do podwyższenia akcyzy. 


SÓL DROŻEJE O 150 PRU. 


Warszawa. (PAT.) Ministerstwo skarbu kó- 
munikuje: W ciągu stycznia b. r. wzrosły koszta 
produkcji soli w zakładach państwowych, pro- 
wadzonych pod zarządem głównej Dyrekcji pań- 
stwowych zakładów górniczych i hutniczych od 
200—250 proc. I tak koszta prodykcji jednej 
tony warzonki w salinach państwowych wzrosły, 
w powyższym czasie z 95.000 na 350.000 mk., 
zaś koszta krodycji jednej tony soli kamiennej 
z 50.000 na 150.000. Wskutek tej podwyżki ko- 
sztów produkcji ministerstwo skarbu zmuszone 


kończony i nie będzie dalszego marszu, chyba, |jest podwyższyć również dotychczasowe ceny 
że Francuzi i aljanci zostaną przez Niemców |sprzedaży soli prawie o 150 proc. Zaznaczyć 
sprowokowani. Generał nie sądzi jednak aby to | na.eży. że nawet ta pozornie wysoka cena sprze- 


się stało, gdyż ludność jest spokojna. Wreszcie 
zaznaczył generał, iż ma dowody, że praca in- 
żynierów będzie skuteczna. 


5 


OPÓR DO OSTATECZNYCH GRANIC. 

Berlin. (Pat.) Z Essen donoszą, że komen- 
dant Diissełdorfu gen. Simons zaprosił na næ 
radę Stinnesa, Krupp, i i. Żaden z zaproszonych 
nie przybył. 


PRZESUNIĘCIE TERMINU WYPŁAD NIEM. 

Paryż. (PAT.) Komisja reparacyjna posta- 

nowiła przesunąć termin wypłat niemieckich z 
15 stycznia na 31. stycznia. 
—;_ = 
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Wznowienie wojny grecKo-tureckiej, 


GRECY ZAJĘLI ADRJANOPOL I KARAGACZ? 
Belgrad. (AW.) „Grazer Tagepost" donosi, 
ze Grecy zajęli Adrjanopol i Karagacz. Protest * 


WYTŁUMACZENIE NAPADU. 


o zajściach o zajścach na granicy węgiersko-r = 
imuńskiej rząd węgerski polecił swym przedsta- 
ci w Bukareszcie energicznie zaprotestować | 


generała francuskiego i posła francuskiego w 
Atenach nie odniósł skutku. 
—— tt 


|przeciwko zamachom na suwerenność węgierską. 
Budap szt. (Pat) W zwiazku z wiadomośc ami oraz przeciwko oczernianiu. Poza.em rząd węg.er- 


ski polecił przedstawicielom swoim w Londynie, 


Paryżu i Rzymie wyjaśnić prawdziwy stan rzeczy.) 


a nora wd pt = trwam 


daży soli jest znacznie niższa od ceny przed- 
wojennej. 
mn Bp 


Sprawa pensji urzędniczych, 


Warszawa. (AW.) „Przegląd Wieczorny“ do- 
nosi, że Rada Ministrów na czwartkowem posie- 
dzeniu rozpatrzy sprawę dodatkowych poborów 
dla urzędników i pracowników państwowych za 
miesiąc styczeń. Dyskutowane będą dwa proje- 
kty: 1) dotyczący procentowego dodatku, 2) wy- 
platy całkowitej jednomiesięcznej pensji 20-go 
b. m. 


PALESTYNA OBIERA KRÓLA. 

Lozanna. (Pat.) Szwaic. Agencja telezr. z do- 
brze poinformowanego źródla donoszą, że Emir 
Abdalach syn króla Hedżasu obecnie księcia Trans- 
jordanji ma być proklamowany królem Palestyny. 
Transjordanja będzi: w tym wypadku przyłączóna 
do Palestyny. Nowy król zaakceptuje projekt lorda 
Balfoura w Sprawie sjonizmu, b;dzie go jednakże 
tak komentował, aby uwzględnić żądania Arabów, 
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Wypłata emerytur. 


Izba Skarbowa komunikuje w ośta'nich tniesią- 
cach następowaly w krótkich odstępach czasu czę: 
Bie zmiany w wysokości zaopatrzeń emeryialiiych . 
(pensji wdowich i sierócych). Z tego powbdu; 
i wobec skomplikowanego obliczenia dotyczących . 
poborów dla przeszło 44.000 uprawnionych (tme- 
rytów, wdów 1 sierót) nastąpiło miño wysiłków 
personelu lwowskiej Izby Skarbawej tak w godzi- 
nach urzędowych, jak i poza urzędowych pewne 
opóźnienie w wypłacie zasiłków dla niektórych 
percyp'entów. Ponieważ odrębne przekazanie jor- 
palnych rat zaopatrzeń za miesiąc luty br. i zas 
siików przyznanych osłatniemi czasy musiałoby 
spowodować opóźnienie w ich wypłacie Îzba Skar- 
bowa uzyskała upoważnienie Ministerstwa Skarbu 
na wypiacenie zasiłków wraz 2 ratą pensyjną za 
miesiąc luty br. już w ciągu stycznia br. i wy- 
dała wszystkie potrzebie w tyta telu zarządzenia 

Wysyłka odnośnych przekazów czekówych już 
sic tózpoczęła tak, że wszyscy uprawnieni otiży: 
mają zasiłek i ratę pensji na luty br. jeszcze 
w ciągu stycznia br. 


PAUL GERALDY. 
Z Cyklu „Moi et Toi*. 


DOUTE. 


Mówisz mi: „Myślę ciągle 6 tobie 
Ogrotnhie.* 
Lecz ty myślisz więcej o miłości, 
Niż o mnie, 


Mówisz mi: „Moje Źrenice jasne; 
Od twoich takie świet:ane, 
Długo wieczór nim zasnę, 

W niemych żalą się skargach...* 
Lecz twe serce jest tylko pijane 
Z miłości trunku: 

Bardziej niżli o watgach 

Myślisz o pocałuaku. 


Nie cię nie dręczy mała, 

I radaś, nie patrząc w niebo, 
Naszym pieszczotom niewinnym..." 
Miłość jest dla cię potrzebą, 
Czyżvyś mnie mniej kochała 
Gdybym byt kim innym? 


DUALISME. 


Powiedz mi, czemu, pieszczotó, 
Mówisz: „ma harfa, me róże“, 

A: „twe książki, twój pies*? Czemu ote 
Często, jak obcy ktoś, 

Powiadasz: „Wezmę twe żłoto, 

By kupić dżiś sobie coś* ? 

To co jest moje, twojem jest. ` 

Pocóż te słowa, na które się chmurzę: 
Mój. twój, me, twe? 

Girybyś kocha!a mnie, 

Rzekłabyś: „ie książi, tea pies* 

I „nasze róże”, 


MEDITATION. 


Jakaż przyczyna to płocha 

Co w serca wciska nam łzawość? 
Czasem z przypadku się kocha 
Czasem przez prostą ciekawość, 


Czasem też w gruncie rzeczy 
Cheć nas nasyci przyjemność, 

I serce już się uleczy, 

Kccha się, ot, przez wzajemność, 


Zrazu są wspólne radości 
Potem przychod'ąq też cienie 
Miłość zwykłeje stę, prości, 
Wchodzi w przyzwyczajenie. 


Niekiedy szablon przyjść może 
Koniec, co wieńczy dzieło 

I kocha się, ach, mój Boże, 
Ponieważ raż się zaczęło. 


Tłóm. Jan Gelia. 
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| przedmiocie zebrań kontrolnych po porozumieniu 


Kronika. 


KALENDARZYK, 

Dziś rz. kat G, 2 po 3 Król, Im. J; gr. kat. Heńwar 
1923. Jutru rż. kat. Maura op; gr. kat. Sylwestra, Wschód 
słoñea 7'17, zachód 3'49. 


TEATR WIELKI 
Niedzieia pop. o 3:30 „Betleem" — wieczór „Faust”. 
(Ust. występ H. Jadlowkera i pierwszy występ St. Szyma- 
nowskiej). 
Poniedziałek „To co majwałniejsze* (50 pre. zhiżka ). 
Wtorek „Lokengria*. 


TEATR MAŁY. 

Niedziela o g. 5'30 popoi. „Sublokatorka* —- wieczór 
„dastrząb*. 

Poniedziałek I wtorek „Jastrząb“. 


TEATR NOWOŚCI. 

Niedziela 6 %30 popał. „Japońka* — wieczót „Sło- 
ihlana wdówka“, 

Fóniedziałek „Za dawnyth dobrych czasów“, operetka 
w Š aktach R. Stolża (premiera), 

Wtorek „Ža dawnych dobrych czasów*, 


REPERTUAR „MŁODEJ SCENKi- 
mhtytznej ul, Chorąfczyzny 7. Niedziela 14. stycznia „Prze- 
thodzień*, sztuka w 3 aktach B, Katetwy Początek o g. 
$-mej wieczorem, 


Teatr art-lit. „UL“, Ossolińskich 10. 

Gd 4 dò 26. stycznia br, Nowy program. Sketch 
śiniryk. w 1 odsi. „Żwierciadło”. Dział koncertowy z udzia- 
tem pp. Noskowskiej, Orlan. Borkowskiej, Chrzanowskiego, 
liskiego. Trio taneczne, Willy Bakalińska, Ostatnia nowość 


Szkoły dra- 


Wiednia operetka komiczna R, Stolza „Bitabole* z udzia- 
łem 20 osób, Chór balet, Początek o $ wiecz. Geny zwy- 
czaje. W poniedziałki i piątki dla pp, urzędników 50 pic, 
aniżki, Sala ogrzana, 


Biuro Koncertowe M. Tuerka. Poniedziałek 15-go 
styczulu: | Wieczóć cyklu autorów polskich. 
K. H Rostworowskiego p. t. „Bóg w arendzie*, Wtorek 
16-g0 stycania: Julian Pulikowski, tkrzypek. 3134 


We Lwowie, 


— Bujdy mobilizacyjne. Na podstawie rozpo* 
rządzenia rady ministrów z 14 września 1922 w 


Prelekcja 


z ministran Spraw wojskowych zarządzono res- 
kryptem minist. spraw wewn. z 30 grudnia 19 
rejesitacją wszystkich mężczyzn urodzonych w la- 
tach od -1883 począwsży do 1899 włącznie. Za- 
rządzone rejestracje i powołania nie mają nic 
wspólitego % mobilizacją, lecz są tylko zwyczaj- 
nem zarządzeniem stanu pokojowego. (m) 


— lwafidzi ciemni w Polsce zmajdują się w 
nader krytycznem położeniu, albowiem zaopatrzenie 
ich nie odpowiada w żadnej mierze szalejącej dro- 
żyźnie, społeczeństwo zaś zbyt mało interesuje 
siłę nimi i nie śpieszy im z pomocą. Pożostaliśy 
pod tym względem daleko w tyle poza Europą 
zachodnią, gdzie rządy i instytucje humaniiarne o- 
taczają tych najcięższych inwalidów  Szetoką 
wszechstronną opieką, zasilaną wydatną ofiarno* 
ścią ludności. Czas już najwyższy, aby iu nas 
pod tym względem rozpoczęto intensywną akcję! 
Podejmuje ją Towarzystwo pomocy ociemniałym 
ofiarom wojny „Latarnia, której ekspozytura, bę- 
dąca pod protektoratem pp. wojew. Grabowskiej, 
hr. K. Dziedfszyckiej, pp. gen. St. Haliera, Jẹ 
drzejewskiego i Zielińskiego, urządza w niedzielę, 
21 bm. pierwszą zbiórkę na rzecz ociemniałego 


nasz 


— 


„żolnierza. Ogół nasz, który tylokrotnie złożył już 


dowody swej ofiarności na, cele publiczne, nie: 
zawodnie podąży i na ten raz z wycaią pomoc, 
aby przyczynić się do ulżenia twardej doli naszych 
ociemniałych bohaterów. Wydział Ekspozytury a- 
peluje niniejszem do wszystkich osób dobrej wo- 
li, aby zechciały zgłosić się w piątek 19, lub 
sobotę 10 bm., między 5 i 7 do biura „Latarni“, 
Rutowskiego 4, II piątro, celem podjęcia puszek 
i legitymacyj. 

'— Miljonówka. W dzisejszem ciągnieniu mi- 
ljonówki wylosowane zos.ały numery 3,192.3392 i 
3,143.463. Obie miljonówki wylosowane zosiaiy w 
P. K. O. w Warszawie. 


— 56 proć. zniżka w Teatrze Miejskich. W 
poniedziałek obowiązuje 50 proc. zniżka dla wszyst- 
kich w Teatrze Wielkim („To co najważniejsze) 
i w Teatrze Małym (,„Jastrząb”). 

— Premiera nowej operetki. Na poniedział. 
kową premiere operetki Stolza Teatr Nowości przy- 
gotował szereg niespodzianek. W pierwszym rzę- 
dżie dekoracje pendzla Z. Balka i K. Polityńskie- 
go, Oraz ewolucje taneczne układu St. Faliszew= 
skiego. W przedstawieniu prócz wymienionych o» 
sób, biorą ponadto udział w główniejszych rolach 


| 
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pp. Skringerówna i Schmitd. Scena będzie spe- 
tjalnie ośw edona za pomocą nowego sys:emu ele- 
trycznego. 3 

— Osa nie przedsiawiene „Betkem“ po zni- 
żonych cenach. Dziś popołudniu dane będzie po 
raz ostatni piękne „Betlean' Rydla po cenach 
zniżonych. 

—- Podwyższenie tar:fy kolcjowej na kolejach 
wąskotorowych. Minister kolei żelaznych zarządził 
podwyższenie taryfy osobowej i bagażowej na wą- 
skotorowych kolejach pańs'wowych i prywa.nych, 
znajdujących się w zarządzie pańsiwowym, położo- 
nych w obrębie Dyrekcji pańszwowych w Warsza- 
wie, Radomiu, Wilnie i Lwowie. Odiąd wynosić 
będą opłaty ża przejazd osób w kiasie trzeciej 
70 Mk. zaś w klasie drugej 105 Mk. od osoby i ki 
lometra. Za przewóz bagażu opłaca się od każdej 
sztuki wagi do 50 kg. 335 Mk., zaś pouad 50 
do 100 kg. 670 Mk. za każde 10 km. Opiaty zá 
przewóz przesyłek nadzwyczajnych us:alonc zosiąły 
na '670 Mk. od każdej sztuki wagi do 50 kg., zaš 
na 1340 Mk. od każdej sztuki wagi ponad 50 
do 100 kg. za każde 10 km. 

Rozporządzenie to weszło w życie 9 stycznia 
b. r. a odnosi się w okręgu iwowskiej Cyre.czl 
kolejowej do Kkolci wąskotorowych Przeworsk-Dy- 
nów i Nowy Łupków — Cisna. 

— Egramiua końcowe b.sowe. Wydza! Rolni- 
czo-leśny, oddział lasowy,' Politechniki Lwowskiej 
zamierza złożyć Komisję egzaminacyjną celem 
przeprowadzenia tpraminu końcowego (dyplomo= 
wego) dla tych wszysikich ukończonych siucnączy 
wyższych uczelni iasowych, którzy siudja swe po- 
kończyli, lecz zalegają ż egzaminem końcowym 
(dyplomowym). Bliższych informacji zasięgnąć mo- 
Żna z ogłoszenia umieszczonego na tablicy Dzie: 
kanatu. 


— Kurs radjstechniki — jak komunikuje 
nam  „losiytut iechnolegiczny* (Lwów Bour- 
larda 5.) odbywać się będzie w czasie wieczor- 
nym {wykłady i ćwiczenia), Uczestnicy po od- 
byciu kursu (1--8 miesięcy) mogą przystąpić 
wiadectwa otrzymane s wier- 
dzą kwałifikację uczestuików dla „zawodu* 
iadjotechnika a to dla stacji radiotelegraficz= 
nych państwowych w zakresie wojskowym (lą- 
dowe, marynarka, lotnictwo) lub cywilnym 
(poczta, kolej itp.) oraz dla prywatnych, po u- 
chwaleniu odńośnej ustawy obecnie wniesionej 
do Sejmu Rzeczypospolitej. 

— (v) Życie nad stan. Piszą nam z miasta: 
„Nie należy do bywalców handeikowych, któ- 
rych można oglądać stale po szyneczkach. Ko- 
towi się znudzi drzemać między ksbanosami a 
kminakówkami a popijała taki siedzi . siedzi, 
Gdzie duży obrót jest rzeczy potrzebnych, tam 
rośnie bogactwo, ale gdzie na fi'rygałki lub 
szhapę idą miljony, w takim kraju jedni nę- 
dzują, drudzy umierają na zatłuszczenie kabzy. 
akoś raz w młaczysty dzień, wczoraj, wstąs 
piłem do skromnego handelku i wyszedłem 
zdumiony, ile wezmą nie pod teatrem, ale gdzieś 
gdzie dużo świateł i obsiugi, Miauowicie za 
małą wódkę i jedną przekąskę zapłaciłem 
2.200 mkp. Kogo stać na chodzenie po takich 
iokalikach śniadańkowych ?* © 

— Skazani: rzeźnka WeTńskiego za oszczet- 
stwo. W r. 1910 rzeźnik lwowski Żygmunt Wo- 
liński oskarżył dyrektora rzeźni miejskiej p. Krzy- 
ształowicza o nieuczciwe manipulacje z bydłem 
na rzeź przeznaczonych na szkodę rozmaitych 
przedsiębiorców. Na skutek tego doniesienia uwie- 
ziono wówczas p. K. który przesiedział © tvyro- 
dnie «w więzieniu śŚledczem. Sąd karny przesłu- 
chał w śledztwie około 60 świadków, którzy nie 
tylko nie potwierdzili poczynionych p. K. zatzu- 
tów, lecz stwierdzili, że doniesienie p. Woliúskiego 
było zmyślone. P. Krzyształowicz zaskarżył o o- 
szczerstwo p. Wolińskiego, którego skazano na 
3 miesiące aresztu. Na skutek odwołania p. W. 
odbyła się onegdaj w tutejszym sądzie okręgowym 
rozprawa apelacyjna, która zakończyła się zatwier- 
dzeniem wyroku sądu powiatowego. W taki spo- 
sób dyrektor p. K. uzyskał pełną satysfakcję. (m) 
— Dwa zamacity samobójcie. Sprzykrzylo się 
ludziskom życie, w tych ciężkicił czasach i radzi 
się z nim jak najprędzej rozstać. Pogotowie rat. 
codziennie prawie, powraca samobójców do życia, 
pompując im żołądki. Dnia wczorajszego znów 
zanotowano dwa wypadki samobójcze. Oto, Lu- 
dwik W. kelner kawiarni „Royal“ chciał odebrać 
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sobie życie i wypił w tym cólu większą ilość jo- 
dyny. Po wypompowaniu żałąjka odwieżiono g> 
kaareiką Pogot. do szpiiaia 

Rozczynem nadmarganianu polas. strula sę 24-le- 
tnia Estera H. Kiedy jednak odczuła po wyp ctu 
trucizny, silne bole, mimo, że posianówia, roz- 
stać się z życiem, przybiegła na Porotowie rat. 
z prośbą o pomoc. Po udzieleniu jej pomocy, 
Relecono ją opiece domowej. 

— (t) Oñara ślizgawicy, Skutkiem zaniarz- 
nięcia południowej odwilży na ulicach dzięki 
p. t. dozorcom, ignorującym rozporządzenie 
polic. o posypywaniu chodników, mieliśmy wcze- 
raj ślizgawicę. toteż niejeden % przechodniów 
zmieniał przemusowo swoje położenie, ż pio- 
nowego w ukośne, poziome i inne. Nie obeszło 
si; również bez przykrych następstw. Na Pogoto- 
wie rat. zgłosiła się Saai esso! która pošli- 
zgnąwszy się, upadła tak fatalnie że złamała 
prawą rękę. Po założeniu pierwszego opatrun- 
ku, skierowano ją do szpitala ha oddział chi- 
rurgiczny. 

— (t) Amator słodkich rzeczy. Józef Boleh 
pom. magazyniera „Nuzy™“ wiózł wczoraj ulicą 
Podlewskiego cukier w kartonach, należący do 
tej firmy. Zobaczył to Andrzej Sokół, notowany 
„doliniarz* podbiegł z tyłu do fury, porwał je- 
den karton 5 kg. cukru i począł uciekać. Kra- 
dzież jednak zauważono, i przy pomocy” prze- 
chodniów został zatrzymany. Cukier wrócił na 
wóz a Sokoła za „słodkie zachcianki“ zamknię- 
to w aresztach. ma 

—- R) Złodziejki pod kluczem. Niedość na 
tem, że tak wiele mamy złodzieji rodzaju mę- 
skiego ale już i „baby“ zaczynają się brać do 
tei roboty“. Dnia wczorajszego zamknięto w a- 
resztach polic. Paranię Maresz i Helenę Smol- 
ke, które włamały się onegdaj do mieszkania 
Marji Podolskiej przy ul. Wolność 12 i skradły 
na szkodę wymienionej parderobę wartosci 3 
*miljony marek. 


— (t) Włamania i kradzieże. Do m'eszkania 


Dra Stanisława Tobiasza przy uł. Piekarskiej 11 
drstali się podczas jego nieobecności otworzywszy 
wiirycheri drzwi, złodzieje i skradli biżuterję wart. 
pół miljona marek. 

| Pierzynę wart. 500 tysięcy mp. z ganku domu 
'pizy ul. Dobrzańskiego 3 skradziono wczoraj um 
szkodę Wolfa Sperbera tam zamieszkałego. 

Do praczkarni w domu przy ul. Lisiopada 1 
d.'stali się złodzieje i Ścągnęli bieliznę taaależącą 
do Kaspra Drominiewicza, urzędnika, wartości -= 
1,472.000 mp. 

Aleksander Piechnik, cukiernik zam. przy pl. 
Gołuchowskich 1 doniósł policji, 2e dał onegdaj 
niajakemu N. Wagnerówi czelad. cukier. 200 sztuk 
paczków do sprzedania, a ten paczki te sprzedał, 
lecz otrzymaną za nie kwotę „zdefraudował* i 
gdzieś znikł. Wyszukiwaniem tego ptas:ka zajmie 
się policja. s 

— (t) W drodze z Dworca Głównego do 
miasta jadąc dorożką, zgubiła Zofja Onyszkie- 


wicz walizkę z rzeczami wartości półtora miljo- ` 


na mkp. Uczciwy, znalazca dotychczas się nie 
zgłosił : 


Z całej Poiski, 


— Sprawa Niewiadomskiego. „Kurjer Polski” 
donosi, że 24 bm. adwokat Franciszek Paschal- 
ski złoży imieniem rodziny zamordowanego Naru- 
towicza prośbę na ręce prezydenta Rzpliej o ułaskas 
wienie Niewiadomskiego. 

— Wywóz jaj do Riemieć i Czech. Policja 
krakowska wpadia na ślad wywozu jaj z Mało- 
polski do Niemiec i Czech. (m): 

— Fałszerzy wiz niemieckich odkryto w 
Krakowie. Fałszerstwo dopuszczała się szajka? w 
Katowicach. Jednego z głównych pośredników 
nresztowano w Krakowie w kawiarni City. Jest 


nim niejaki Jakób Neufeld, który pozostawał | koltowanie się, 


w kontascie z bandą fałszerzy katowickich, 
dokąd często wyjeżdżał. 

Na czele fałszerzy stał Karol Bulla w Ka- 
towicach, który był już karany 9 mies. więzie- 
niem za fałszowanie wizy francuskiej, Onegdaj 
aresztowano Builę, jego matkę Marję i kochan- 
kę Emilie Ptok i oustawiono do więzienia w 
Katowicach. 

= Podwyżki tramwajowe w Warszawie. War- 
szawska dyrekcja tramwajowa zwróciia się do magid 


' stratu o podwyżkę taryfy tramwajowej o 50 proc 
autobusowej o 66 proc. Bilet normalny (tramwa- 
jowy) kosztować będzie 300 mp., autobusowy 300. 

— Fiemiera sztuki „Lecketuci* Szaniawskiego 
'cdbyła się wczoraj w teatrze „Reduia* w Warsza- 


wie. pg 
— Mieszkan'a la posłów. Warszawski Czer- 
wony Krzyż — jak usnoszą z W rszawy — 


przyszedt z pomocą posłom i senatorom w roz- 
wiązaniu dających się im we znaki trudności 
m.eszkaniowych. Zarząd glówny polskiego Czer- 
wonego iśrzyża Ścieśnił mianowicie swoje biuro, 
oddając na cel powyższe całe I piętro, z lokalu 
zajmowanego w Hotelu „Pretoria* (Zielna 17) 
oraz przychyłając się de podania biura sejmo- 
wego wypożyczyi posłom i senatoróm 25 łóżek 


z kompletami i bielizny pościelowej. (m) 
— Samobójstwa w Warszawie. W r. 1922 
odebrało sobie życie w Warszawie 212 osób 
(92 kobiety i 120 mężczyzn), w porownaniu 
z r. 1921 zwięsszyła się ilość samobójstw 
o 29. (M) 


— (t) Podpalenie. Dnia 4 bm. podpalono w 
Pikołowicach, zagrodę Salomona Botwicza. Spło- 
nęła stodoła, stajnia, a w niej 3 konie, dwie fury 
siana i narzędzia rolnicze. Dzięki Szybkiej akcji 
rat. mieszkańców Pikołowie, ogień udało się zlo- 
kalizować. Szkoda wyrządzona pożarem wynosi 20 
mijonów marek. Z jakiego powodu, i kto podpa- 
lil, narazie nie wiadomo. | 


— (i) Polska zagranicą, W Hadze powstało 
Towarzystwo polsko-hoiender:kie mające na ce- 
lu zbliżenie i poznanie się wzajemne obu kra- 
jów. Towarżystwo organizuje odczyty o Polsce, 
wystawę przemysłową i artystyczną, „Tydzień 


polski w 1923“ i zajmie się utworzeniem stypen-- 


djów dla uczniów polskich na uniwersytetach 
holender:kich. 


W Stockholmie powstało Towarzystwo pol-: 


sko-szwedzkie mające na celu zapoznanie utzo- 
nych szwedzkich z nauką polską. 

— (i) Przyjażń polsko-francuska. W osta- 
tnich tygodniach odbył się w miastach francu- 
skich szereg manifestacji na cześć Polski. Wię- 
kszość urządzona była staraniem „Przyjaciół 
'Polski*. Odzyty o Bolsce, i koncerty polskiej 
movzyki odbyły się w Mulhonse, w Poitiers (2) 
w Lyonie (cykl) w Paryżu (Tow. Tcosoficzne i 
Szhołu Nauk politycznych). 

Tow. Przyjaciół Polski oprócz komitetu pa 
ryskiego posiada liczne komitety prowincjonal- 
ne: w Remes, Lyonie, Marsylji, Sorssons, Wer- 
salu, Mułhonse, Nantes, Algerze, Lavai, Caen, 
Clermont, Montpellier, Golmar, Naacy, Bayon- 
ne, otaz liczne Koła szkół średnich. 


"(]) Zareczyny włosko-belgiske. „Tribuna“ 
włoska przynosi w'adomość o bliskich zaręczy: ach 


włoskiego następcy tronu z ks. Marją Jose belzij-- 
ską. Wieść tę przyjęto we Wloszech z żywem zado- 


woleniem. 

Polskich czytelników zainteresuje może wia- 
domość, że młodziutka narzeczona, górą a przys 
i jaciółka Polski, otaczać się lubiała przedewszyst- 
lkierm polskiemi lalkami, w strojach narodowych 
polskich i odwiedzała niejednokroinie polską pra- 
cownię lalek w Paryżu w czasie wojny. 


-~ Redukoója ministrów w Austrji. Kanclerz 
Seipel wygotował plan, który redukuje liczbę 
ministtów do 4-rech. 


— (x) Wojna z dekoltem Moda spółczesna wy- 
stąpiła do walki z obnażeniami. Minęły już cza» 
sy, gdy pokazywanie nóżki wyżej kolan było 
nakazem mody, lub zbiiżanie się do tei linji od 


5 


lod nosa po kostki, przysłonięty przejrzystym, 
'cieniuchnym liulem. bolszewicy też uważali 


+ . - 


uekolt jako znak rozpoznawczy burżujstw a, to- . 
,lerując tylko bose mogi i dziury w łachach, 


;kłóre nawet fabrykowały elegantki, nie mając 
sukien „proletarjackich*, Lecz krótko to trwało : 
dziś w biurach sowieckich ma się „wglądy* 
jak w Warszawie. — Ostatecznie dekoit powin- 
no się zwalczać: obraża on przeważnie uczucia 
estetyczne, robiąc z sali balowej skład szczap 
i słoniny, a ponadto odsian:ania tak częściowe 
sprowadzają patrzenie nasze na drogi, z których 
nigdy nie wejdziemy ma tory właściwe: do 
helleńskiego kultu nagości, prawdziwegó czło- 
wieka, oglądanego bez celów ubocznych. 


—(m) Przepowiedrie na rok 1923, Słynna jasno- 
| widząca paryska pni Frays, przepowiada, że 
rok 1923 będzie rokiem  niesłychanego rozpa- 
noszenia się materjalizmu, wszystkie uczucia 
szlachetne znikną, zniknie eleguncja, grzeczność, 
rozbije się rodzina. Wszechwładnie panować 
będzie pieniądz, on pozostanie jedynym celem 
i władzcą sumień. Brak go będzi: powszechny. 
Ucierpi zwłaszcza klasa pracowników umyslo- 
wych bardziej niż kiedykolwiek. Obok nędzy, 
zbytek będzie rozrzucał garściami niepotrzebne 
złoto, siąd bankructwa będą na porządku 
dziennym. Złoty wiek dla awanturników, kró- 
jestwo kłamstwa. W świecie uczuć, uczucia 
przelotne, nietrwałe. W polityce zamieszanie, 
na planie pierwszym kwesije finansowe, Umrze 
dwóch mężów stanu, jeden Francuz, jeden 
cudzoziemiec. Ideał tradycjonalistyczny zapanuje 
znowu,. lecz dokona się zwolna pokojowa rewo- 
lucja, która przyniesie klęskę bolszewików i mo- 
„narchistów. Na czele rządu „oiinowionej demo- 
jkracji* stanie we Francji człowiek, o którym 
nie myślano dotąd, lecz nie nastąpi to jeszcze 
twr, 1923. Eneugiczna polityka Francji i 
iowoce. Niemcy zapłacą, frank się podniesie. 

a może 
i Anglię. 
we 


: W Niemczech rok zamięszania, 
zi rewolucji, która ogarnie Hiszpanję 
W Rosji wzmocnienie władzy sowietów, 
Włoszech wegetacja faszyzmu. 

Wiele wypadków w lotnictwie, 
|kolejowe, wielki postęp nauk, rzeczywistością 
dzięki rozwojowi telefouóswy i telewizji, Welite- 
raturze powrót do ma. Da wpływ kine- 
maiografu, zastó; teatru. Rozszerzy się duch 
religijny. Uczeni i lekarze większą uwagę zwrócą 
na moraluą stronę człowieka. Studja psycholo- 
|giczne przyniosą wielkie odkrycia, problem 
śmierci w części wyj.Śniony zos anie. 

Lecz naogół rek ten deszczowy, niepewny, 


wyda ` 


katastrofy 


„Stanie się międzynarodowy dziennik mówiony, . 


pełen niespodzianes, jest tylko rokiem przej-. 


ściowym ku tajemnicy 1924 r. 


-— (m) Zmniejszenie się alkoholizmu w. 


Anglji, Dzienniki 
alkoholizmu w Anglji z powodu nędzy wśród 
sler robotniczych. W 1915 r. Anglja piła 36 
'mijonów beczek piwa, w czasie wojny 12 
imiljonów, w 1920 r. 27 milionów, a obecnie 


donoszą o zmniejszeniu się . 


18 riiljonów. Piwo jest o 43 razy droższe niż. 


w 1913 r., a alkohol 5 razy. 


— (B) Murzyni w Stanach Ziedn. Na 110 
milj. mieszkancow Sianów Zjedn. przypada 11 
miłjonów Murzynów czyli około 10 proc. Poło- 
żenie ich jest ciężkie albowiem czarni nie mają 
przystępu ani do teatru, ani do kawiarni, ani 
na zebrania, ani nawet do kościoła. Pełnia ich 
praw obywatelskich ogłoszona w r. 1868 przez 
Lincolna istnieje ale na papierze, w rzeczywi- 
stości do Murzynów stosuje się t. zw. „Black 
Coce“, czarny kodeks, którego pilnuje wiecej 


kóry. Natomiast od tyłu dekołli rozszerza swój | biała publiczność aniżeli rząd. Amerykanie 
stan posiadania., Wogóle, odsłanianie wdzięków  chwytali się niejednokrotnie gwałtownych środ- 
miało wiele wrogów. Papież Inocenty XI w pa-|ków: wysyłano ich masami do Afryki, był na- 
miętnym roku 1683 zagroził wyklęciem za de- |wet projekt iastrowania czarnych mężczyzn, 
ale te tyle pomoglo pobożnym jednakże pierwszy nie naprawił złego a drugi 
niewiastom co i inne walki z modą, jak np. został na szczęście tylko projektem. Stany Zje- 
szafot, który chciała dla „bezwstydnych* eie-| dnoczone są głęboko żaniepokojone wzrastają- 
nie wystawić Marja: l. angielska. Chwilowo |cym ciągle „czarnym problemem“. 

tylko zapanowali nad ,niewieścią estetyką Kal- b A * ha 
win, Cromwell, Andrzej Hofer, który jako dytta- . zh Rubin indyjski. Z Indji no Anglji 
tor powstania zabronił „francuskich“ zbereźnictw. "'E7e Jeunen z AN ui aw rubin 22 
Rewolucje zazwyczaj powstają przeciw d:koltom, KATStOWY, owalny, ZAD 12.600 funtów szter- 
(jako kaprysowi sfer wyżs ych, ale np. po prze Hoa Jest te najwspanialszy ze znanych do- 
'"ileniu rządów jakobińskich zaraz wybujała mo% NyRas. 
'da dyrektorjatu „è la sauvage". Dekoltaż szedł i 
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Zebrania, odczyty i widowiska, |dano wedle cen wytycznych. Wymienieni wy- 


— Z Uniwersytetu Ludowego im A. Mickie- 
wicza. W poniedziałek 15. bm., o 6 15 wiecz. 
przy ul. Bourlarda 5, wykład asvst'nta U. J. 
K. Dr. Mierzechiego p. t.: „O skutecznem le- 
czeniu chorób wen rycznych. Cz. II. 

„ We wtorek, 16 bm., o odz. 6'15, przy ul. 
Bourlarda 5, wykład I asystenia Inst. dent. U. 
J. K. dr. Wł. Szafrana p. t.: „Schorzenia jamy 


ustnej i zębów oraz wpływ tychże na ustrój 
człowieką*, 


żej rzeżnicy pociągnięci zostaną do odpowie- 
dzialności. 

Onegdaj przywieziono do Lwowa 11 wago- 
nów mięsa. Korporacja rzeźników tłumaczy dro- 
żyznę męsa na rozlepionych na murach plaka- 
tach wywozem mięsa zagrani.ę i qieuczciwością 
hurtowników i na brak cen wytycznych dla 
hurtowników miejskich. Faktem stwierdzonem 
jest, że wielu rzeźników lwowskich chcąc wy- 
musić przyznania im przez magistrat wyzszych 
cen wytycznych wstrzymują się od. wyrębu mię- 


— 2 Towarzystwa Naukowego. Posiedzenie|sa a znaczna część pobiera za mięso ceny wyż 


wydziału maiematyczno - przyrodniczego towa- 
rzystwa naukowego odbędzie się w poniedzałek 
15 b. m. o godz. 6 popoł. w instytucie zoolo- 
gicznym Uniwersytetu (ul. św. Miko.aja 4, pię- 
tro II.) z następującym porządkiem dziennym : 
1) Prof. dr. Jozef Siemiradzki przedstawia pra 
cę własną p. t. Fauna utworów lasowych i ju- 
rajskich Tatr i Podhala, 2) prof. dr.Jan Hirsch- 
ler przedstawia pracę p. Zofji Mayerównej p. t. 
W sprawie t. zw. pasorzyiniczego życia implan= 
towanych zarodków płazich. 


— Wychowawstwo w szkołe polskiej, od- 
czyt K. Królińskiego w sali P. T. P. Zimorowi- 
cza 17. poniedziałek 15 bm. g. 7 wiecz. Dochód 
na kolonję nauczycielską w Rabce. 

mL M 


— W sprawie wolnych posad nauczyciel- 
skich udziela informacji Sekcja Wschodnia Za- 
rządu Głównego I. S. L. w lokalu własnym 
przy ul. Fredry 1. 3. I p. — w godzinach od 
5-tej do 6-tej popełudniu. 


Brak mięsa na targach lwowskich 


daje się odczuwać bardzo dotkliwie, Onegdaj 
przeprowadzono rewizję u rzeżników na pl. Ber- 
nardyńskim z polecenia urzędu targowego. Za- 
żądano od rzeżników otworzenia piwnic w pa- 
łacu Biesiadeckich a gdy tego uczynić nie chcieli 
komisarz p. Toczyski kazał ślusarzowi odemknąć 
drzwi piwnic, Znaleziono tam przeszło 600 klg. 
mięsa które należało do rzeżników Meimana, 
Rudoila Kostrzebskiego, Swaryczewskiego i Kor- 
m-ńekiego, Mięso ukryli ci rzeźnicy, nie 


chcąc go sprzedawać po cenie cennikowej. Wy. | 
i kresach powinny między innemi uwźględnić sto- 


rąbano je natychmiast pod kontrolą taryową 


sze niż wytyczne. Bardzo mała tylko część rze- 
źników sprzedaje mięso po cenach wytycznych 
— dzieje się to skutkiem braku kontroli na 
targach. Wyzysk ludności coraz więuszy. Rze- 
źnicy używają rozmaitych sposobów celem wy- 
zyskiwania ludności, która zupełnie jest bez- 
vronną skutkiem indolencji władz odnośnych 
Z Warszawy donoszą, iż jeden z przedsta- 
wicieistw argentyńskich kupców mięsnych za- 
proponował jedn mu z hurtowników warszaw- 
skich staią dostawę bydła argentyńskiego do 
Gdańska po cenie żywej wagi niższej niż ceny 
krajowe. (m) 


Sprawa aresztowań w Skale. 


Swego czasu pismo nasze zamieściło donie- 
sienie naszego korespondenia o aresztowaniu w 
Skale pp. Waciawa Machnickiego i Kazimierza 
Bugny. Oświetlenie aresztowania potwierdza treść 
wyjaśnienia, nadesłanego nam w sprawie p.,Wa- 
clawa Machnickiego, który dnia 29* grudnia 
u. r. został uwolniony. Drugi aresztowany, p. Kazi- 
mierz Bugno, na razie pozostaje w areszcie śŚled- 
czym, skąd prawdopodobnie będzie lada dzeń 
zwolniony. Okazało się bowiem, jak się dow'adu- 
jemy, że oskarżenie przeciw p. K. Bugnie s'aory- 
kowane było w ten sam sposób co przeciw p. 
Machnickiemu, W grę wchodzą ci sami insp'rato- 
rzy, osławieni, a znani naszym czytelnikom z 
korespondencji: pp. lzworski. i Markiewicz. 

W przyszłości przysiąpimy do szczegółowego 
omówienia całej afery, kióra, odsłania skanda- 
liczne niedomagania naszej administracji na po- 
graniczu Zbrucza. Sfery kompetentne, dzbatujące 
w Warszawie nad uzdrowien'em adminis racji na 


straży miejskiej i pod dozorem policji i rozsprze= | sunki nad Zbruczem. Referenci projektów reor- 


_|bienie. — Chodorowsk'e awansowały na 109009 


Kurjer ekontmiczny. 


Lwów, 13. stycznia. 


-- Pols"io banknoty 4 50.000 Mp. W państwo- 
wym zakładzie graficznym wydrukowato pewną 
ilość, banknotów 50.000, które są do rozporzą lze- 
nia P. K. K. P. Termin puszczenia w obiego 
tych banknotów nie zos.ał jeszcze ustalony. (Pa.) 


Gielda. 


+ Giełda p'en'ężna. Główny ruch na targu 
akcji przemysłowych. — Haussa przybrała koio- 
salne rozmiary. — Kursa podwyższały się o kilka 
wzgl. kiłkanaścietysięcy. Przy końcu lekke os'a- 


huisa $iciuy IWOUWSKicje 
Ž = żądają, T == transakcje, Zresztą: płacą, 


15 $ 13 

A) Akc. Bank. | styczn, B) Akc, przem, hant 
Akc. Zwiazk. . Gafota ex , T 8700 
Dyskont Lw. . Górka 32000 
Handl. Pozn. . Qikos T 93000 
Hipot. akc. . . Parowozy . T 11000 
Hipot zemel. , Patrja 5600 
Małopolski .. Pezet T 470 
Powszechny ; Pocisk . T 6300 
Przemysłowy . Pol. Glob . 825 
Ziemski kred. Pol. Nafta . T 6500 

Pol. Tow. Bud T 7750 
B) Akc. przem. Pol. Tew, H. . T 2900 
Browar Lwow., R :kszawa . T 65500 
Chodorów . Siersza el. . T 6750 
Karpalit Gór. Siersza . 


Tepege . 
Zieleniewski , 
Zegluga pol. . 


Cmielów 7 
Portland z S, . 
Galicia . a . 


potem spadł uległszy licznym wahan om na 70000 za 
kończyły mocniej 85000. — Polska Nafta z po- 
cząikowego kursu 6500 potaniała na 5300. — 
Ćmielów awansował o 19500 punktów i doszed] 
do 44000, pod koniec 40000, nieef. 37000. — O,kos 
silnie zwyżkowy, prześciowo 93000, po ein obniżył 
się na 75000. — Gafota podrożała na 8500. — 
Zieleniewski doszedł do 80000, pod koniec 7200. 
Siersza el. zyskała 1500 punktów, płacono przy 
zamknięciu 0/50. — Browary 105000 i 10.000. — 
Karpaiit 10500. — Polsot 6300. — Parowozy pocz. 
11000 pod koniec 9750. — Targ akcji bankowych 
również ożywiony. Bank Przemysłowy notował 
3100. — Bank H:pot. 2100. — Z. B. Kred. 2300. — 


| Nadesłane. 

Ja MZ. E a 2 M s. EOG 

Wyciąg z rozkazu D. 0, K. VI. Nr. 1421922 r. 
Poz. 12. 


na członków 


Powcłując się na moje rozkazy w sprawie popierania 
Polsk. T-wa Czerwonego Krzyża wydane w majn 1922 r, 
zwracam się do wszystkich podległych mi Dowódców i Ko- 
menduntów z wezwaniem, ażeby między oficerami i sze- 
regowymi, a w szczególności także między szeregowymi 
zawodowymi swoich oddziałów propagowali jaknajgoręcej 
przystąpienie do Małopolskiego Oddziału Polskiego T-wa 
Czerwonego Krzyża na tę 1923. 

Wkładka roczna rok 1923 została podwyższona 
na 500 Mkp. 

Ponieważ kwotę tę raz na rok może niśc'é bez 
nszczerbku dla siebie i mniej zasobny, oczekuję licznego 
przystąpienia oficerów i szeregowych do Towarzystwa 
Czerwonego Krzyża. 

Zapisy do Twa Czerwonego Krzyża polecam usknte- 
cznić Komisjom Gospod., które od chętnych ściągną wkład- 
ki i przesz:ą je wraz z imiennym spisem wstępujących ezłone 
ków do Prezydjum Małopolskiego Oddziału Polskiego To- 
warzystwa Czerwonego Krzyża we Lwowie, ul. Bieiow- 
skiego L 6. - , 3079 
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ganiaśsji znajdą w naszych korespondenciach z 
pogranicza b. bogaty materjał infonnacyjny. u. 


W. OBRONIE CZCI CIĘŻKO POKRZYWDZO. 
NEGO OBYWATELA. 


Otrzymujemy z prośbą o umieszczenie nastę. 
pujące pismo: 

Dnia 24 listopada u. r. aresztowano w Skale 
zamieszkałego tam p. Wacława Machnick ego. Spra- 
wę tego aresztowania poruszyło szereg p Sin, lecz 
jedynie „Kurjer Lwowski” i „Gazea Lwowska” 
scharakteryzowały — i to, jak się okaże poniżej 
słusznie — aresztowane jako karygodną robotę 
prowokajną pewnych czynników w Skale. Na- 
tomiast niektóre psma, w ien Dziennik Wołyński 
z dn. 2. grudnia u. r. i „Warszawskoje Siowo” 
z kin. 28 listopada u. r. polegając na mylnych 
informacjach, przedstawiły Sprawę aresztowania w 
sposób błędny lub nawet uwłaczający czci p. W. 
Machnickiego. 


635. — Berlin 2'13. — Wiedeń 32. — Londyn po- 
czą:kowo 1U50C0. — pod koniec 104000. — Zurych 
slabszy z 4300 obniżył się na 4150. — Paryż 1525. 
Za czeskie korony p!acono 630. — Te.dencja w 
akcjach bardzo wybitnie zwyżkowa, w walutach 
chwiejno-zwyżkowa. — Usposobien.e niezwykle os 
żywione. 

-+ Kra*owska çi Ida z»ożowa. Pszenica 84070 
-——86000. -- Żyto 54000—55000. -- Owi.s 53000— 
54000. — Jęczmień 50000. — Kasza lireczar.a 85500. 
Tendencja zwyżkowa. Dowóz mały. (Pat.) 

-+ Girłda warszaws%a. (Tel. wł.) (G) Wa'uty 
i dewizy mocno zwyżkowe. Dolary 215605, marki 
| niem. 2110. -— Pap:erami publiczue.ni obro.v ogra- 


Pow. B. Kred. 700. i 650. — Waluty mocne. —|niczone. -- Akcje przy ruchu małym. 


Obroty bardzo skromne. — Praga zakończyła 


Kursa walut | 
Ar at: Lwów — dnia 13 stycznia 1922 


—eu4—— 


Warszawa 


Kraków Zurych Berlin 
dnia 13 I. dnia 13 I, dnia 121 


Knrjer dnia 13 stycznia 
Lwowski PE! 

Nr. 13 Gotówka | Dewizy D e w iz y 
100 Mk. pol. ——100—- —100— . —100— 100 0-02!/ą 4050 
1 funt ang, [1020000—1040000 | 103500—165500 100500—101500 [101000 -106000 2475 48528-00 
100 frs franc.| 145000—150000 t47500— 152500 150400 — 152700 15300—15900 3710 12300*00 
100 fr. szwaj.| 400060—410000 400000 —420000 410700—414700 42500—43040 10000 1905007 
100 fre belg. | 130000 135000 135000 — 1401 00 135000— 140200 1 800—13800 36:20 66300 33 
100 K czesk. 59000 — 63000 59500—63::00 61300-—62500 6300—6440 1520 296 25 
100 K węg. 130 - 780 150 —800 —— 650—750 —20 3 84 
100 K austr 28- 30 30—32 31 00—3200 00:32 —00'33 -—*0075 14 86 
100 M niem, 200=230 200—220 20!1—211 2 15—-2:20 „0:05 [5 100 — 
1 Dolar am. 21000—22000 21000 — 22000 21400—21650 21000 - 21000 528:75 10308 93 
100 Lir wł, 95000— 100010 100000—-110000 110300—111000 10750—1075u 26 35 313 71 
100 Lei rum, 10000 — 1:++000 10500— 11500 —— 129—129 300 63840 
100 guld. hol | 780000—82u000 800 8525-—8525 8550—8575 209 75 4119 67 
100 K norw. —— * |. P 33500—34000 —— — 20.) 50 194513 
100 K duńsk, —— 44500-—4550U0 —— — 11010 2077:80 
100 K szw. —— — m — — 143-00 2793 00 


Zapisywanie się oficerów i szeregowych 


„Czerwonego Krzyża” 


Í A pe WO owe.  .maęmczemnnina 


Z uwagi na to, Ze pan Wacław Machnicki był 
przez długi czas wybitnym  współpracownikiem 
T-wa „Straż Kresowa“, Ekspozytura tego Tawa 
we Lwowie uznała za konieczne zająć się Szcze- 
gółowem zbadaniem sprawy omawianego areszto- 
wania, do czego skłoniła Ekspozyturę nietylke chęć 
pbrony honoru b. zasłużonego ptacownika T-wa 
lecz i wzgląd natury publicznej. 

W wyniku przeprowadzonych szczegółówych 
badań w powyższej sprawie podaje podpisana Eks- 
pozytura do wiadomości i pod sąd opinji publicz- 
mej następujący obraz faktycznego sianu rzeczy: 
Aresztowanie p. W. Machnickiego nasiąpiło na 
skutek oskarżających doniesień, zredagowanych 
przez pp. izworskiego i Markiewicza, funkcjonar- 
juszy Policji w Skale. Śledztwo prowadzone prze: 
ciw p. W. Machnickiemu przez Sąd w Czortko- 
wie wykazało, że doniesienie, óskarżające p W. 
Machnickiego © naicięższe antypaństwowe zbrodnie, 
było najzupełniej bezpodstawne a dwaj Świadko- 
wie rzekomych zbrodni p. Machnickiego, a to: pp. 
Askułow i Soszczewicz, mieszkańcy Skały, kiórych 
pp. Izworski i Markiewicz chcieli użyć jako głó- 
wnych oskarzycieli, skonfrontowani z inspitato* 
rami oskarżenia, oświadczyli w śledztwie, że pp. 
tzworski i Markiewicz w drodze wyrafinowanego 
podsiępu i przy jasktawem nadużyciu wladzy $łuż= 
bowej wprowadzili świadków w błąd, a nawet wy- 
musili podpis na obciążającem p. Machnickiego 
duniesieniu. Na skutek tych zżezńafńi, demaskują- 
cych *hanjebną prowokacyjną robotę pp. fżwor- 
skiego i Markiewicza, Sąd uwolnił dm. 29 grud. 
u. r. p W. Machnickiego, jako ofiary niecnej a 
wysoce karygodnej intrygi. 

Nie mogąc wdawać się w bliższe oświetlenie 
niegodziwych pobudek działania pp. Izworskiego 
i Mark'ewicza, Ekspozytura T-wa „Straż Kres.” 
we Lwowie na tem zamyka treść wyjaśnienia, któ- 
«e powinno zrehabilitować w opinii publicznej ża: 
czepione dobre imię p. Wacława Machnickiego, 
gayż jego obywatelska dzialainość była i jest stalą 
ofiarną służbą na rzecz Państwa Polskiego. 

Wszystkie pisma, które swego czasu zame- 
Śściły wzmianki o aresztowaniu p. Wa*ława Mach- 
nickiego, uprasża się o łaskawe zam.eszczenie po- 
wyższego wyjaśnienia. 


Za Ekspozyturę T-wa „Straż Kresowa” aj 


Lwowie — Edmund Rumun. 
——806— — 


dna przeszłości. 


- m Mamo | m KA AA A M 


Nadesłane. 
polecam na obecny sezob. 

Reklamowy karton zawiera 400 paczek. Plakaty do 
Eur” qw Å} Á al 
Lpa EE E E E 04 

Staff Leopold: „Uśmiechy godzin“, wydanie 
nowe. Warszawa 1922. „Mb joteka Polska", 
| „Młodej Polski“, którego sława dawniej ściśle 
partykularna zaczyna przenikać obecnie zarów- 
| obcych smakach. „Uśmiechy godzin”, a szcze” 
gólnie „Gałąż kwitnąca* mają jeszcze wiele ży 
której w miarę lat skłania się Muza Staffa. Myśl 
jest tam tylko cieniem ży wego wspomnienia, 


R a „m. Mm. i. im A 
(EN 
| NIA 
dyspozycji. Wysyłka odwrotna, 
T. RZYMKOWSKI Toruń Mokre (Pom.) 
Zapiski. 
Staff Leopold: „Gałąź kwitnąca”, wyd. III. 

str. 162, 
| Te nowe py dania świadczą wymownie o po- 
no do Polski „centralnej jak i „zachodniej“, 
podejmując zwycięską walkę ze swojską poezją 
wyeh i posilnych soków. Nie trawi ich niebez. 
pieczna gorączka kalkulacji myśłowej, nie są 
a stopa wędrownicza strząsa pył rzeczywistych 
przeżyć człowieczych. (Szczególnie w „G. K.“ 


Fanai do jaj wielkanocnych w 8 kolorach 
Fabryka chem.-techn. prep. | 
(Warszawa 1922, „Bibijoteka Poiska“, str. 187. 
tzytności poćżji Staffa jednego z Koryfeuszy 
|hajnowszą oraż z gustami zaprawionemi na 
wyrazem samotniczej, abnegacyjnej izolacji, ku 
prześliczne „Niegdyś”). W obu tomach snuje 


się w dalszym ciągu ewangieliczny dydakiyzm | 


Staffa, który nabiera niesamowitych rysów w je- 


. | dnym z najwspanialszych wierszy polskich „Kry- 


sta z pod płoia* („Uśmiechy godzin“). 
1. S. Petry. 


| Pm t 


Al 
Ciekawość ludzka stwierdzila, że był czas, kiedy 


| e nić Arjadny jeszcze się nie skończyła. 
; człowiek nie znał ani bronzu, ani miedzi, ani srebra, 
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SPORT. 


Karpackie Tow. narciarzy urządziłó w cza- 

sie Świąt Bożego Narodzenia dziesięciodniowy, 
kurs jazdy na nartach dla zawodników pod kie- 
runkiem znanego w kołach sportowych narcia- 
rja i lekkoatlety węgierskiego p. J. Dewanatz Bu- 
dapesztu. W kursie wzięło udział około 30 ucze- 
stników przeważnie ż Karp. Tow. Narc. i S$. N. 
„Czarni“. P. J. Devan przedstawił dzisiejszą te- 
chnikę jazdy na nartach dla zawodników, cha- 
rakteryzującą półkuczuą alpejską pozycję zja- 
zdu i kristjanję z oporu. Uczestnicy kursu po- 
znali też i wyćwiczyli sposoby zjazdu, podcho- 
dzenia i podbiegu, przeskoki, skoki w terenie 
ii z odskoczni. Bardzo jasno wytłumaczył i 
przedstawił p. J. Devan zasadę skoków, a więc 
sposób odbicia się, pozycję w powietrzu i ze- 
skok. W celu przyzwyczajenia zawodników do 
pewnej a szyhkiej jazdy urządził p. Devan pa: 
rę biegów na czas. 
í W czasie Kursu urządzono nadto wycieczki 
w okolicy Sławska na Trościan (1235), zę 
(1038) i t. d. Uczestnicy kursu R. T. N. znale- 
źli w tym czasie pomieszczenie we własnem 
nowozbudowanem piętrowem schronisku w Sła- 
wsku. położonem niedaleko stacji kolejowej. 

W dniu 6, i 7. stycznia br. urządził rów- 
nież K. T. N. wycieczkę do Sławska. W pierw- 
szym dniu zwiedzili uczestnicy wyciegzki Wysoki 
Werch (1245), poczem przez Płaje Kazanowiec 
wrócili do Sławska. W drugim dniu wyszli przez 
Przysłup na Trościan (1235) i zjechali do Tar- 
nawki. 
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Stanislaw ABL 
Lwów, Legionów 11. Filja: Sykstuska 3. É 
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nieboszczyk rości sobie pretensje do pliocenu, tej 
epoki isin'ejącej na przeszło miljon lat przed na» 
szą erą. Może przesolili uczeni. W każdym razie 


Filologia matką ciekawych nauk. — Prahi- ani złota ani żadnego wogóle metalu. Jedynym ma-, na kilkanaście tysięcy lat przed- Chrystusem na- 


storia. — Człowiek neofityczny, paleolityczny, dy- terjalem było drzewo, kość, kamień i glina. Neo-iptwne był on już nieboszczyk em. 


k'wia'ny. — Przczłowick-imałpa. — Nerozwiązana lityczny dżentelmen czuł się niezmiernie szczęśli-, Lecz choćbyśmy w poszukiwaniach naszych 
taemnca. — Przyznajmy się do goryli, tylko nie wy, gdy mógł u stóp swej kradzionej czy na wrogu. wpadli na trop najprzystojniejszego goryla, kióry 
bądźmy  gorylami, zdobytej piękności złożyć lańcuch pomalowanych,'złożywszy swe najszlachetniejsze serce u stóp naj- 
iaźmy gory 8 ; E R OR A n. Ay 

4 AT iglinianych paciorków albo koślawy grzebień ze piękniejszej panny gorylówny, spłodził pierwsze :o 

, Wszyscy, którzy w młodości przeklinali greC- szczęki tmatnuta. Jego przodkowie nie znali jeszcze praszczura, od którego w prostej linji wywodziłby 

kie i łacińskie wyjątki a z nimi całą filologję, takich zbytkowności. Paleolityczny pradziadek mu- się nasz dziewięciopa:kowy, z obu siron wygolony 
będą niemile żdziwieni, gdy im się powie, że siał całymi dniami lać wodę, sypać piasek, kręcić: i wymanik.rowany sch mmy-dancingęgen'elmen czyż 
właśnie filologja zrodziła ggły szereg modnych drzewem, kością czy kamieniem, zanim mu się u- zagadka byłaby już wyjaśniona? Jeżeli on jeden 
dziś gałęzi wiedzy i może z dumą wskazać ludz- dalo wywiercić pięciocentyme:rową dziurę w krze-, wyrodził się ze siada błaznujących goryli i ni stąd 
kości, ną swoje zasługi. Studja nad językami sta- mieniu. Oczywiście, że po tak ciężkiej pracy nie ni z owąd „zafasował“ rozum, to i lak będzie je- 
rożytnymi zwróciły uwagę na pokrewieństwo przychodziło mu dó głowy, by swoją broń ożda- szcze cudem, bo dlaczego właśnie tylko jeden ga- 
wszys.kich języków i popchnęły filozofje do pro- biąć pięknemi linjami lub myśleć nad potrzebą:tunek miał takie gzczęście, skoro społeczeństwo 


blemu powstania mowy ludzkiej wogó!e. Badania 
nad znaczeniem i sposobami wyrażania się staro- 
żytnych zapędziły naukę w dziedzinę psycholo= 
gji, która już dziś przedstawia się jako potężne 
drzewo o niezliczonych konarach. Zostawione po 
starożytnych pomniki i napisy otworzyły atche6- 
logom nieznane dotychczas światy. Heinrich Schlie- 
mann wbijając pierwszą łopatę we wzgórze pod 
H ssarlikiem zachęcił do pracy, której owocem są 
dziś odkryte całe miasia, bezcenne skarby i ma- 
ter,ały dla sztuki, historji, i kultury. 

Przekonano się wówczas, że czepo nie zba- 
da historja to powie wykopalisko i że bez bibljotek 
i bez pisanych dokumentów można się śmiało po- 
suwać w przyszłość, albowiem nietylko pismo, ale 


także i czerep starego garnka czy kamienny grot: 
dzidy jest pomnikiem, piórem i księgą przedhi-| 


| estetycznej formy. 


Zresztą neolityczny elegant, którego przodko.: 


wie na jakie 15.000 lat przed naszą erą przywę- 
drowali z Azji miał dużo powodów, do pogardza- 
nia barbarzyńskimi tubylcami. Przecież nie znał 
się ani ma uprdwie roli, ani na ujarzmianiu zwie- 
rząt, ani na porządnem zduństwie, ani też nie 
(umieli sobie ukręcić powruza. A przecież tubylec 
„ten tak głupi nie był. Rysunki pozostawione prze 
zeń na ścianach jaskiń oraz liczne pozostałe pa- 
|miątki po nim, i po zwierzętąch, z któremi żył w 
najlepszej komitywie przekonały na;zatwardzia'szych 
,uczonych, że już człowiek z Aurignac chodził na 
wać A przecież człowiek ten żył jeszcze w póź- 
nej epoce lodowej. 


A co było przedtem? Przedten naprawdę był 


dwóch nogach, był wcale przystojny i umiał YSO! bydlętami, które mogą się doskonalić i doskona- 


goryłów do dziś trzyma się zdrowo i żaden z nich 
ani nie pije, ani nie choruje na nerwy czy na ma- 
nie prześladowczą? Czemu goryl z pliocenu po- 
dobny jest do dzisiejszego goryla, a m'ędzy gory- 
lem a człowiekiem małpą już w pliocenie zacho- 
(dziła tak przepastna różnica? Czy nie powinno 
"być dziś przynajmniej tak, że jeżeli człowiek ku- 
‘puje sobie rewolwer za pożyczane pieniądze, by 
się zastrzelić z miłości, to dzisiejszy postępowy go- 
„ryl powinien przynajmniej umieć sobie zrobić mło- 
'tek do tłuczenia orzechów, by na stare lata nie 
kaleczyć dziąseł, niepraaawdaż? 

i Lecz te i inne kwestje zostawmy łysym uczo- 
inym. Faktem jest, że jesteśmy jedynymi na Świecie 


iłość swą przekazywać potomkom. I zdaje się, że 
to jest jedynem i najprymitywn'ejszem zadaniem, 
jakie na nas włożył Stwórca lub, jak kto chce, 


storycznego człowieka. kiomer powiedział, że bły-! 
szczące żelazo było za jego czasów jeszcze klej- człowiek podobny do małpy. Uciekające w tył| prababcia przyroda. — Zresztą możemy się przy- 
noten, o który pokusić się mogli najbogatsi kró-' czolo, wysuniętd naprzód szczęka, nierozwinięte 0* | znawać do goryli, bylebyśmy: się tylko do nich nie 
lowie. Homer mówił prawdę a prahistorja stwier-. środki mowy czyniły go rzeczywiście podobirym | upodabniali. L K. 
dzila, że ludzkość znała wówczas tylko bronz, który do goryla. Znaleziony w okolicy Kieidelbergu szkie, : 

był jedynym wynalezionym przez człowieka meta- let potwierdza to, a resziki roślin i zwierząt, "cw. 

kwym konglomeraiem præz długie wieki. iwśród których się przechował wskazuje, że ów 


` 


Czego CZokacie (| 
Panie i Panowieś SĘ 


Czy nie wiecie, że wszy-| 
stko co chwila drożeje, a prze- $% 
cież każdy z was połrzebuje towarów na własną potrze $ 
hę lub na sprzedaż i dlatego radzę jaknajprędzej tako- | 
we zakupić tylko 

w fabrycznym siładzie manufaktury 


f ja Ep ta s a 
MI. BERYL, w Lodzi. 
Są de nabycia po najtańszej cenie następujące towary : 

1) Na damskie kostjumy, suknie i bluzki, szewioty 
na lepszego wyrobu podwójnej szerokości we wszy- 
stkich kolorach i deseniach nadzwyczaj mocny, ładny 
i praktyczny materjał. Cena za metr 7.000, 8,000 
11 .000 mk, 
Kort na damskie płaszcze i kostjamy dubeltowej 
szerokości we wszystkich kolorach. Cena metra tylko 
12.000 i 15.000 mk. 

M:iunż prima nadzwyczaj mocny, ładna i prak- 

tyczna tkanina (nie do rozdarcia) koloru ciemuepo, 

na męskie, daraskie i dziecinne ubrania, szerokości 
i 70 an, 11, łokcia). Cena metra mk. 3800 i 4,00v 
L] 


podwójnej szerokosci mk, 7,500, 850) i 9.509 
Firanki na m try, piękna kanwa, przetkana pa- 
seczkaumi, koloru białego lub kremowego, szero- 
kości 90 cm Cena metra mk. 28v0 i 3. v0 
P.ótia i ba ysty białe lub kolorowe i desenie, 
kretony. mnśliny, perkal ki na bieliznę, poszwy, wsy- 
py, bluzki, suknie, fartuchy i dziecinue ubranka po 
cenie od ink, 3-000 do 4.000: — 
Dla Panów: najnowszy elegancki materjał, czysta 
wełna w dobrym gatunku, bardzo trwały i efektowny 
niezbędny dla każdego z panów i pań na eleganckie 
ubranie lub kostjnm we wszystkich uajmodoicjszych 
koiorach za 3 'met.y 33.000 i 45.000 mk. * 
Malerjał najwyższego gatunku B, za 3 metry 
mk. 60.000 i 75,000, 
Materjał najwyższego gatunku C, angielskie de- 
senie najmodujejsze cena za 3 metry 80.000 i 1.5,000 mk. 
Do ubrań męskich dodajemy va źądanie kupują- 
cego pełny komplet podszewhi za 12 500, 15,000 I 25.000. 
Towary wysylamy natychmiast po otrzymaniu 
ohstalnnku za zaliczką pocztową naw t bez zadatku. 
BEZ WSZELKIEGO RYZYKA!I: 
Kupujący absoiutuie nic nie ryzykuje, gdyż jeśli 
towac się nie podoba, przyjmujemy takowy z powro- 
tem i zwracamy 'pienlądze, 
Zamówienia prosimy adresuvwać: 


ryzny I BAL, ŁÓDŹ Potrkowaka 56 w podwórza. 


fabryczny 


P, P, przyjeźdźującym do Łodzi uprzejmie pro- 
simy o odwiedzenie naszego składu. — Za nasze towa- 
ry otrzymujemy mnóstwo podziękowań, 23 


. 


AZ NN 
GARNITURY KLUBOWE, 5 otomany, sofki 
materace, poleca oraz przyjmuje wszelkie przeróbki 


MACHALSKI ZYGMUNT, Lwów, Sapiehy 41. 
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« Stacja kol. Rawa Ruska. Powóz na zamówienie, Le- 
sne uzdrowisko zimowe. Pensjonat pod „Jaworem*. 
Całodzienne utrzymanie od 8.000 mkp. Kuchnia 
dlyztetyczna i jarska. Opieka lekarska. — Łazienka 
w lommu, hydropatja, masuż Sporty zimowe, Opieka 

nad dziećmi i młodzieżą. 
<iemiróg, poczta i telegraf w miejscu, 


Ewa Witkowska, 


kierowniczka pensjonatu, 


= = 


3142 


Oddział I, Szt Gen, L. 10355/org. 


Nauka i wychowanie 


Nasczyciela angielskiego 
języka poszukuje się 
Zgłoszenia do gimn im, H 
Jordana. ul, św. Mikołaja 16. 

3115 


Posady i prace. 


putynowana siła biurowa, 

samouziclna, prowadząca 
księsi buchaileryjne z dłużsżą 
praktyką kasową, pisząca na 
maszynie poszukuje posady 
w poważnej instytucji lub 
przedsiębiorstwie. Łaskawe 
zgłoszenia do administracji 


Kurjera dla „Szczęsnej*. 
4102 


Różne. 


Q olicytator notarja y z 
kilkunastoletnia praktyką, 
biegły we wszystkich agendach 
notarjatn, specjalista w spra- 
wach spadkowych zmieni po- 
sadę z dniem 1. lutego br. 
Łaskawe dopisy pod adresem 
W. Parnes Hoiechów. 3104 


| zgubiłem tymczasowe zá- 
świadczenie, wydane przez 
P. K. U, Czortków, na nazwi- 
| sko Pawłoski Władysław, któ- 
re unieważniam. 3118 


nieważnia się zgubione za- 

świadczenie tymczasowej 
demobilizacji z 53 p. p. wy- 
stawione przez P, K. U. Sam- 
bor na nazwisko szer. Wła- 
dysława Janowskiego ur 1902 
roku Turka nad Stryjem. 3138 


pe młodzi kawalerowie 
średniego wzrostu, szatyni 
każdy z nich posiad jący ma- 
jat k 20-to miljonowy, pragną 
nawiązać w celach matrymo- 
nialnych korespondencję z pan- 
nami lub młodymi wdówka- 
mi bezdzietnemi. Panny lub 
wdówki z gospodarstwa mają 
pierwszeństwo. Zgłoszenia z 
foto:rafjami uprasza się po- 
syłać do niżej wym. pod na- 
stępującemi adresami: Robert 
Sypniewski, Jan Domżał, Ro- 
man Ziemieński, Każdy z wy- 
miin. zamieszkały w Hallerówe 
ce gmina Połoneczka pow, 
Baranowicze, woj. Nowogró- 
cek 3137 


Kupno i sprzedaż. 


i Torarnie. Wiertarki, Sztan= 


cy, Strugarki, Piły taśino- 
we, Heblarki, -ryzerki, Gatry 
Lokomobile, Motory, Żelazo, 
Stal, Blacha, Szyny, Trawersy, 
Transmisje, 


alce i kamienie młyńskie 
poleca M, Steinhaus Lwów 


Krasickich 18 A. 3090 


P 


| y 


KURJER LWOWSKI z poniedziałku dnia 15. stycznia 1923. Nr. 13. 


saw iTEC DO DĄ, 


L. 1466;1. 


OBWIESZCZENIE 


o rejestracji mężczyzn urodzonych 
wlatach od 1883 począwszy de 1699 r. 


w łacznie. 

Reskryptem Minister:twa Spraw wewnętrznych z dnia 
30. grudnia 1922 r, Nr. AW. 2340, zarządzona została 
na podstawie rozporządzenia Rady Ministrów z dnia 14. 
września 1922 r. w przedmiocie zebrań kontrolnych (Dz. 
ust. Nr. 85, poz, 764) po porozumieniu z Ministrem Spraw 
wojskowych rejestracja wszystkich mężczyzn u odzonych 

w latach od 1883 począwszy do 899 wią znie. 


Gelem rejestracji jest ustalenie dotychczasowećo stosunku wy” 
mienionych powyżej osób do powszechnego obowiązku służty wojskow. 

Rejestracji podlegają także i te osoby, ktore czy to w b. pań- 
stwach zaborczych, czy to już. przez Komisje przeglądowe lub właści- 
we władze wojskowe w Faństwie Poiskiem uznane zostały za zupeźnie 
niezdolne do służby wojskowej nie wyłączając inwalidów. 

Nie podlegają rejestracji osoby, które. 

1) obecnie służą czynnie w wojsku, 

2) zostały zarejestrowane w P. K- U. jako oficerowie rezerwy 
lub równorzędni, 

€ 3) są obywatelami państw obcych i mogą swoją obcą przynale- 
zność państwową dokumentami należycie udowodnić. 

Rejestracja przeprowadzona będzie w każdej miejscowości 
stanowiącej siedzibę Magistratu, urzędu gminnego, w miejscu i termi- 
nie wskazauymm przez odnośny Magistrat, urząd gminny. 

Wzywa się wszystkich mężczyzn wymienionych powyżej 
roczników, zarówno tych, którzy w tej miejscowości stale zam e- 
szkują, jak i tych, którzy w okresie rejestracji w niej przebywają, 
aby w dniach wyznaczonych dla rejestracji, zgłosili się oso- 
biście z posiadanymi przez siebie dokumentami, stwierdzającymi toż- 
suimość ich osoby, ich wiek i stosunek do służby wojskowej (dowód 
osobisty, paszport, metryka urodzenia, książeczka wojskowa, zaświad- 
czenie bezterminowego urlopowania, dokumenty wojskowe b. państw 
zaborczych, wyciągi z ksiąg wojskowych b. państw I t. p.) do reje- 
stracji w mejscu wskazanym przez Magistrat, Urząd gminny, 

Niezadośćuczynieuie powyższemu wezwaniu będzie karane w myśl 
obowiązujących postanowień karnych, 

Tarnopol, dnia 5. stycznia 1923 r. 

Za Wojewodę: Jaworczykowski. 
"x fx : : 
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PIERWSZA POLŚKA FABRYKA 


Poznań, Górna Wilda 129. 


rovom Zapiunicznym. 


Piyly fotograficzne „ŁWi* mie ustępują uy- 
Żaądajcie wnzędz o 


4 
„ED VV I“ 


głyt fotograficznych 
„wł. W. Macisjowski & M. Ofierzyński 


Kamienica Il-piętrowa 


o 55 ubikacjach z komfortem 
natychmiast do sprzedania. 


Bliższe pod ., Wolne mieszkanie we Lwowie" 


Obwieszczenie. 


Na zasadzie art. 13 i 104 Tymczasowej Ustawy o po- 
wszechnym obowiązku służby wojskowej, powołuje na 6 cio 
tygodniowe ćwiczenia t 


LEKARZY REZERWISTÓW, 


urodzonych w latach 1885, 1896, 1887, 1883, 1889, 1890. 
Należący do wymien' onych rocznikow moją w dniu 
20 stvcznia 1923 r., zarejestrować sę w P. K. U. na tere- 
nie której zam eszkują. — Powołanie do ćwiczeń (prac w 
Komisjach Kontrolnych) nastąpi zapcmocą imiernvch kart 
pov ołania. Ministr Spraw Wojskowych 
Warszawa, d, 28, grudnia 1922 r, w. z. J. PIŁSUDSKI 
3139 Pierwszy Marszałek Polski 


Mająfki, Gospodarstwa 


750 mórg za 160 milj. 500 morg za 80 milj. 
M 450 mórg z młynem wodnym za 90 miljonów 
380 mórg za 100 milj. 326 mórg za 120 milj. 
260 mórg za 100 milj. 248 mórg za 70 mij. 
286 mórg za 85 mili. iwiele innych różnej 
wielke ści, Przedsiębiorstwa, Fotele i t. p. 
korzystnie do nabycia przez 


Biuro Zjednoczone A, Zieliński 
Poznań, św. Marcin 30. 


Pasy po cenach 
konkurencyjnych poleca „Pi- 
lot*, Lwow, Batorego 4. 2799 | m 


Czas odnowić 


p 5 


noonocnai 


Druluen, A. Goidmana, Lwów Sykstuska 19. 


Odpowiedzialny redaktor: Tadeusz Stronski, 


